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Dotad wybrano cztery królowe 


tan > 


piękności. 


IŁ PIE 46 LEKARZY WOJSKOWYCH 


Ceny egłonzeń | 
Przed tekstem t | l-a strona 27 gr 
za w. m/m I łam. strona 6 łam; w 
tekście 27 gr.; nekrolog! 20 gr.; za 
tekstem 20 gr.; 
drobne 12 gr. za wyraz, 
szukujących pracy 


zwyczajne 17 gr.: 
dia po- 
10 gr.; na) 
mniejsze ogłoszenie 1.20 zł, dla 
bezrobotnych 1 zł. 
Ogłoszenia zamiejscowe I dwuko- 
lorowe o 50 proc. drożej; ozlosze- 
mia zagraniczne | trójkolorowe o 


($ 100 proc. drożej. 
= > Za łermin drukn administracja nie 
E Łódź, Sroda 22 stycznia 1930 r. odpowiada. 


przeniesiono w stan spoczynku. 


Warszawa, 22 stycznia. (Od 


nazwiską 265 oficerów 


Generałowie Majewski I Śliwiń 


córka inżyniera brano 18-letnią Mubejdel Namik.lwł. kor.). 
panna Ingeborg von Griinbor-| Miss Polonia 1930 znajduje 
cer ze Stvrii Miss Turcia wy- Się jeszcze „w tvglu*. 


Wczorajszy „Dzien- | przeniesionych w stan spoczyn-|ski z Sądu Najwyższego oraz 
nik Personalny“ Ministerstwa |ku oraz 19 oficerów oddanych |dziekan w randze generała ks. 


Warszawa, 22 stycznia. (Oa 
"wł. kor.). Dotychczas wybrano 


cztery królowe piekności. Spraw Wojskowych przyniósł 


Wczoraj w Berlinie tytuł miss 


„Miss Austrją* została 18-let 


do dyspozycji dowódców O. K.|Niezgoda z Krakowa przecho 
dzą po wysłużeniu lat na eme* 


Z zLŻA 
| peran EW kg eoa I5 a a ryturę, 
niej uczenicy szkoły drama: c 1 
Bycznel Relnchardta Tajemnica dwóch łodzian. zGkiyśii pasnct few ES 
Dorocie Mitokowskiej, Ó brakujące im do granicy wieku 

której Pieski pochodzenie jest cent aged CK Najwię- 

niewatpliwe. Tvtu! miss ltalh | S1 WATCG BIĆ 

na rok 1930 przyznano Mary £ lekarzy woiskowych, 

Miram. artvstce dramatycznej. Ba ~ A ea M ia 

-tu z użby uzbrojenia, 


sądowników į t. p. 


nia ta 
YZ AE MASTA | UZZETT AEO YA WO 
= Z ROCRRÓŃECZ Trup w pokoju No 510. 
ŚMIERĆ ZAMIAST ZWYCIĘ i ; , i Zdobywca rekordu 
sr : Łódź, 22 stycznia. Wczoraj|zwłocznie pogotowie, lekarz któ | oświadczając otaczającym go |i ukrył go w kieszeni ze słowa- 
STWA, |około godziny 12 w nocy w hor |rego stwierdził już tylko zgon, |że Szaflik pełnił  samobój. mi światowego. 


telu „Potonja“ przy ulicy Nari 
lltowicza 38 zajęli podwójny po- 
kój nr. 510 na piątem piętrze 


Zawiadomiony o tajemniczej jstwo. Znalazłszy się w pokoju 
śmierci kolegi, Barczyński, nie |Barczyński spojrzał na trupa ko 
kończąc śniadania, zupełnie spo |legl, a następnie podszedł do ka- 


„Włoski lotnik porucznik Dalino- 
lin, który w zeszłorocznych za- 
wodach szybkości o  pubar 
; spier ię zajął drugie mleisce, 
— spa dczas próby pobicia 
tekordu o rsa Garda. gdzie 
utonął wraz z samolotem. (w) 


EDBAK PASZ TL PRE E D 


Podpułkownik 


Tomasz Krzyski 


zastępcą dyrektora 
P. u. w. F-u. 


Warszawa, 22. 1. (Od wł. k.) 
Minister spraw wojskowych 
zamianował podpułkownika le- 
arza 
Tomasza Krzyskiego 

zastępcą dyrektora państwo- 
wego urzędu wychowania fi- 
zycznego i przysposobienia 
wojskowego. żę 


Właściwą przyczyną zwoła” 
nia obecnej konferencji „roz- 
brojeniowej” w Londynie, jest 
zamiar Angli zbudowania na 
wzór niemieckiego pancernika 
„A* (u góry) szeregu nowych 
ruchliwych | dobrze uzbrojo 


Bych jedriostęk bojowych śred: 


b-p i z 
| = ONE Ad 
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dwai łodzianie, 
a mianowicie 24-letni Kazi- 
mierz Szaflik. robotnik. za- 
mieszkały przy ulicy Senator- 
skiej 16. oraz niejaki Stefan 
Barczyński,. zamieszkały w 
Chojnach. 

Goście nie uiściwszy zgóry 
należności za pokój zamknęli 
się w nim na klucz. 

Noc minęła spokojnie. Oko- 
ło godziny 8 i pół rano numero- 
wa hotelu niejaka Franciszka 
Wnukowska będąca w przy- 
ległym pokoju nr. 511 usłysza: 
l» cichy trzask i 

otwieranych drzwi. 
Zaciekawiona wyjrzała | zoba- 
czyła wychodzącego Barczyf- 
skiego. Szedł on na palcach, 
oglądając się na wszystkię 
strony. 


ry schował następnie do kie- 
szeni. poczem udał się do re- 
stauracji hotelowej, gdzie za- 
mówił śniadanie. 

Tymczasem spostrzegawcza 
nitmerowa zaafarmowała kilka 
osób 


z obsługi hotelowej. 
Portier hotelu Paweł So- 
chala otworzył drzwi numeru 
kluczem zapasowym. 
Na łóżku leżał trupio-blady, za 
kryty pod szyję kołdrą Kazi- 
mierz Szaflik. Gdy uniesiono 
kołdrę, obecni ujrzeli na pier- 
s'ach jego rane postrzałową. 
w okolicy serca, 
Przerażona dokonanem odkry 


a nie widząc nikogo | » 
przekręcił drzwi na klucz, któ» | 


kojny udał się do pokoju nr. 510, 


Inapy, z której podjął rewolwer 


are 
PORT 
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Niemcy wydal swe stare ~ 
kręty Anglii. która nie wie 
obecnie co z niemi zrobić. Wiel 


oddane wrogom. 


SĄ 


ow j a M 


nehh s 


ka Brytanja ma klopot, a Niem 
cy sposobność do skarg | no- 
[wych zbrojeń. (w) 


Elegancki. dezerter -- Włamywacz w polrzask. 


Sensacyjne aresztowanie we Lwowie. 


Lwów, 22 stycznła. U wyjścia 
z Teatru Małego we Lwowie, 


cieem służba zaalarmowała nie.|po ukończeniu przedstawienta 


PRE DZY PSE — 7 IIB UE TY GNA STY POCIE EE Z TAR O A OEE Z BT CIOWE EO ROTO 


niej wielkości. -W tym celu 


musi być zmieniona umowa 
waszyngtońska, która przewi- 
duje budowę wielkich pancer- 
ników na inną, redukującą roz- 
m'ary pancerników w myśl 
planów An'dj. Na to jednak 


nie zgodzi się prawdopodobnieilinj Drytani. < 


Ameryka. U dołu widzimy no- 
wy olbrzymi dreadnottght ani- 
gielski „Nelson“, który wobec 
niemieckieko pancernika „A” 
jest już przestarzały. Stąd po- 
chodzi zrozumiałe zaniepoko- 
ienie „królowei mórz“ 


Wiel- 
h) i 


aresztowała policja 

eleganckiego mężczyznę, 
ubranego w drogie futro, w mo- 
mencie gdy wsiadał do samocho 
du, Wbrew gwałtownym pro” 
testom aresztowanego grożące 
go wywiadowcom najłsmutniej- 
szemi dla nich konsekwencjami, 
odwieziono go na policję, 

Jak się okazało, aresztowa* 
ny dżentelmen jest 
niebezpiecznym włamywa- 

czem, 
sprawcą 10-ciu ostatnich wtel- 
kich włamań we Lwowie I na- 
zywa się Aleksander Pilsie- 
wiczz W ogniu krzyżowych 
pytań w komisariacie policyj- 
nym, Piłsiewicz stracił tupet ł 
nietylko, że przyznał się do po 
pełnionych kradzieży, ale wy* 
dał spólnika 17-letniego Micha- 
ła Goronia, którego aresztowa 
no tej samej nocy. Dochodze* 
nia wykazały, że Pilsiewicz 
po dezercji z 6 p. lotniczego 
stworzył szajkę włamywaczy, 
odznaczającą się niezwykłą po 
mysłowością 1 zuchwalłstwem. 
Złodzieje prowadzili 
wytworny tryb życia, 

strojąc siebie | swe kochanki w 
najdroższą odzież, jeżdżąc tyl- 
ko samochodami, uczęszczając 
do teatrów na płerwsze miej- 
sca itd. W mieszkaniach ich 
znaleziono cały magazyn skra- 
dzłomych rzeczy. 


Pamiętajcie o in- 
walidach 
wojennych, 


J9 |z której Barczyński zabrał re- 


4 się tutaj do. czynienia z zabój: 
g twem, Wszelkie i 


I czyńskiego, którego aresztowa* 


„To mój rewolwer”, 
W chwilę później przybyła na 
miejsce poiga: 
Zwłoki Kikali Szaflika 
zabezpieczono, 
4 Badając pokój policja znala- 
a 


ślady krwi na kanapce, 


wolwer, Wskazuje to, że Szaflik 
został zabity względnie popełnił 
samobójstwo na kanapie, skąd 
następnie przeniesiony został na 
łóżko, 

Fakt ten, oraz inne jak re- 
wolwer kolegi I znalezienie tru- 
pa zakrytego kołdrą po samą |$ 
szyję, budzą podejrzenie, że ma | %8 


$ 


skierowane więc zostały na Bar | Z g! 

Francuski pilot Lemoigne 
wzniósł się onegdaj na -wyso- 
kość 11.500 metrów, bijąc. tem 
samem dotychczasowy rekord 
światowy o 350 metrów, (w) 


„aj 0B 


4 
DOLAR w ŁODZI. 


Banki dewizowe w dniu dzt 
siejszvm kupowały okolo go- 
4 12-ej efekty po kursie 


no i przewieziono do Urzędu 
Śledczego. Również podejrzanie 
orzedstawia się fakt, że nikt ze 
służby, ani z gości hotelu nie sły 
szał wystrzału, oraz że Barczyń 
skl opuszczając pokój zamknął 
go 


na klucz, 

Sama rana klatki plerstowej bu- 
dzi również wątpliwości co do 
207 PRSETY | 

arczyński nie powiada ta "4 f 
zupełnie na zadawane mu pyta- za dolar w żądanie 
W płaceniu 8.89, 
Tendencja spokojna. ' 

odaż dostateczna: 


nia. 

Zwłoki Szaflika przewieziono 
do  prosektorjum miehtiego, 
gdzie poddane zostaną oględzi- 
nom lekars 


Awantury komunistyczne W dostaw. 


Agrtacja wywrotfowa wśród 
bezrobotnych. 


Sosnowiec, 22. 1, (Od wł. k.). |Pod adresem zgromadzonych tu 
Wydarzyły się tu wczoraj policjantów poczęły padać wro- 
ekscesy bezrobotnych, gie o „ Wreszcie najodważ 
Większy bezrobotnych |niejsi usiłowali niektórych funk 
chciał odbyć wiec obok kina |cjanarjuszów P, P, 
„Zagłoba” lecz policja sprzec!- rozbroić, 
wiłą się temu, Wobec tego tłum |Podczas rozpraszania tłumu kil. 
udał się ku agitatorów aresztowano, Są 
pod gmach magistratu, to przeważnie znani komuniści, 


XX 


Minister Grandi 
spedzi 3 dni w Warszawie. 


Warszawa, 22. 1, (Od wł. k.)|cji morskiej w Londynie. Wizy» 
Pobyt ministra Grandiego w |ta ministra Grandi'ego iest 
Warszawie oficjalną rewizytą 

potrwa trzy dni, rządu włoskiego na pobyt mini. 
Minister włoski przybędzie do 


stra Zaleskie Rzymie, 
stolicy po zakończeniu konferen utd 
XX. 


Syn premjera angielskiego 


Mationali---przejeidiał przez Hódi. 


Łódź, dnia 22. 1. W dniu |dła Partji Pracy skłaniającemu 

wczorajszym przejechał przez |się ku komunizmowi. Wczoraj 

Łódź o godzinie 23-ej m. 6 wisyn premjera angielskiego 

drodze powrotnej z objazdu po|przybył do Warszawy, a na* 

Rosji John Macdonald stępnie udał się 
syn angielskiego premjera. w daiszą podróż 
ody Macdonald jak władó-|na Zachód pociągiem. Warsza 

mo należy da lewego skrzy- wa — Łódź = Berlin 
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Tajemniczy arsenał pod podłogą. Falszywe pieczęcie trzech braci, rzy strzały w lesie. 
: i 8 p 
Czyje karabiny i amunicja? Zlikwidowanie szaiki oszustów. eny Maję Nof pak. | 
2, 22, 1. niu wezorg e awę, 
Zawiercie, 22. 1. (Od wł. k.) | kletś Łódż, 22 stycznia. Od łuższe-|su policia ustaliła. że byli to o szym, w godzinach wiersz Ranny usd Vabsi stę nim 
W Pilicy pod podłozą domu lu- orpanizacji antypaństwoweń |go już czasu na terenie Piotrko- |szuści, którzy nabrzh w podob- wych Michał Dzióbek, gzjowy oiiszkaciań Kalisza 32-letni Sta 
dowego policja wykryła więk- |Policia wszczęłu energiczne |wa i Radomska grasowała ny sposób szereg kupców piotr asów majątku Skarszew, w po- ata: Dziedzic. W Pary 
szą ilość śledztwo 4 jest nadzieją, że szajka oszustów, kowskich. wiecie kaliskim, przechodząc Drugiemu kłusownikow! uda bdejrzan: 
karabinów nowego typu właściciele tajemniczego arse" |która czyniła zakupy w więk- W dniu wczorajszym polich |przez las spostrzegł ło się zbiec. a rabu 
braz amunicję. Broń ta nale-|nała wpadną w ręce władz. szych składach papy, dachówek |udało się ująć ich. Są to Marjan 2-ch kdłasowników Rannego Dzłedzica przewie domo | 
ży najprawdopodobniej do ja- —A—— i smarów na raty. których OCZY | Morszal oraz Antoni i Józef bra |z fuzjarni na pasach i ubitą zwie |ziono do szpitala miejsklego W iwna rz 
wiście nie płacono. cia Tatarowie, zamieszkali we rzyną. Gdy gajowy wezwał kłu- Kaliszu, | pras; 
Lekkomyślność dwu lekarzy Między innemi oszuści doko- wsi Złobki, pod Piotrkowem. |sowników do zatrzymania się, Jak ustaliło przeprowadzom a dois 
kad nali podobnej tranzakcji w skła=| Czwarty wspólnik aresztowa obaj jednocześnie niemal stize- dochodzenie Dziedzic i jefgć 4 tod; 
przyczyną śmierc! robotnika, dzie Lejzora Zilberszaca w Ra- |nych Władysław Tatara zdołał [Mli do gajowego i rzucili się do zbiegły kampan uprawiając kłw < aliwi 
domsku, zbiec, zabierajac z sobą podro- |ucieczki, sownictwo  trzebili zwierzynę i robią 
Łńdź, 22 stycznia, W końcu |poza tem jest bez zarzutu, Ko-| . Przed paru dniami przyszedł | b'one pieczecie gminy | wójta Dzióbek, którego oba strzały masowo, sprzedając ją w Kalk > Powtór: 
ubiegłego roku misja Pojednawcza, nie znajdu-|do skiadu Ziiberszaca nieznało* gminy Brudzice. nie dosięgły na szczęście, rzucił |szu i Łodzi, gdzie mieli specjal ieh dniac 
w Kaliszu jąc dostatecznych podstaw dolmy meżczyzna i przedstawiw- się w pościg za kłusownikami, nych sprzedawców, którzy upo- 'zymich 
młał miejsce tragiczny wypa-|ZWolnienia dr. Paczesnego że szy, zaświadczenie z pieczęcią GFI X Przyczein strzelił również ra* |lowane zające rozwozili na resof ne niony 
dek. którego ofiarą padł ubcz-|Stanowiska lekarza Kasy Cho- wójta gminy Brudzice na na- niąc jednego i nich kach po ulicach miast. abiny Le 
pieczony w Kasie Chorych ro-|TVCh. bostanowiła udzielić suro- zwisko niejakiego Pieszczyń- | Ary 
botnik Stanisław Kubik wej nagany z nałożeniem na nie |skiego, wziął na raty 22 role pa też ty 
Bvło to w nocy 5 pomoc | 50 kary pieniężnej py I smarów na sumę 1420 zło- s» es 
zwrócono się do jednego z miej- w wysokości 50 proc. tych. W kilka dni później z po- A YP Arvży, c 
scowych lekarzy a mianowicie poborów za Cały czas zawiesze |dobnem zaświadczeniem zgłosił Ää. i t Å sDedzar 
ida Seida, który jed- [nia w pracy, Odnośną kwotę po sio 104 _-  hdróżą 
moj di. Dawida Seida, który jed stanowiono przekazać na cel do Inny osobnik pei kanie e 
tak ni ji s i mae : À , - PANIE pa 
tę r AMM "Ż_tvch mniej wies mych py zt 30 rolek papy tsmarów| Zgon zazadkoweco człowieka w Kaliszu, em 
a wskazał mu prywatny adres| Z tvch mniej więcej samych |na sumę 1.500 złotych. W dnm Ai sÁ 1 brzede! 
dvżurnego lekarza Kasy Cho motywów otrzymał naganę i po | wczorajszym zgłosił się trzeci} Łódź, 2 stycznia. W dniu o- tetu w Moskwie it. p. Jako zentlzman. *rwszej 
rych dr. Antoniegn Paczesnego |"I0S! taka samą karę dr. Dawid osobnik. Zaniepokojony kupiec |negdajszym na Rypinku, który Gdy umarł nie miał go kto| Dalsze poszukiwania dały nie -Mk 35-1 
Tutaj jednak. mimo iż dr. Pà Seld. nie wyda? już towaru, lecz za-|jest przedmieściem m. Kalisza, | pochować. tak, że pogrzęb u |mniej sensacyjny wynik. W dru dz (mo: 
czesny pełnił dyżar nocny leka- Wiadomość ta wywołałą w wiadomił policję. zmarł w skrajnej nędzy dość m | rządzono gici drewnianej skrzynce znale- i la. | 
rza Kasy Chorych — nikt nie | Kalszu duże wrażenie. (x) Na zasadzie podanego rysop!- pularny na tamtejszym bruku t na koszt gminy, zlono zwój banknotów rosvj* kę, eodr 
otwierał drzwi, aczkolwiek do- Z O EOT T OREOKOEERE niejaki Wasyl Popow. Wczoraj dozorca jednero w |skich na sumę kilkudziesięciu ty qe atku 
b'jano się I dzwoniona , a . . Był to człowiek już dość sta: pobliżu leżącego domu odwie- sięcy rubli oraz banknoty nie la z « 
Niebawem Kübik nie uzy i! | rv, liczył bowiem lat 68. Miesz |dził te rudere i tutaj dokonał mieckie i polskie w markach, 07 Wn 
skawszy pomocy lekarskiej — j kał e Aagi ET, ran À ji <pady sy niż s r ne nrzedstawinjącyoi owna 
zmarł. q Sione] na £ruzac aK CZOŚ spa- anowic spostrzegł, ŻE aane wa o: ci, ! potem 
> lonego wskutek zawieruchy wo| pod podłogą szopy w kupie gru| Stąd wniosek, że kledyś, 
pm "gia "miler" Katia © M aloszać swa Dei ekaia lennej domu. dog utworzona została piwnica |zmarły obecnie w Srtalnej ne AB 
nieuzyskaniu pomocy lekarskiej 4 W godzinach południowych | dość eieboka, w której spo-|dzy Popow — musiał być IZeubiło 
zwróciła się do Kas7 „Lorech Łódź, 22 stycznia, Jak nas in- nia roszczeń zasiłkowych — ko | Popow — odziany w strzępy — strzegł skrzynię drewnianą, — „człowiekiem bogatym. h róciłą s 
z prośbą o pociągnięcie do od-|formuia Kasa Chorych m. Łodzi misarz Kasy Chorych p. Łopu* | wystawa? Po otworzeniu jej okazało się. „Balej znaleziono w piecu po Bstawiom 
powiedzialności wykonując czynności zastępcze |szański wydał zarządzenie, w pod drzwlami szkół, że leży tam w dość dobrym je- |piół po spalonych papierach. — Pig SZCZ 
obu lekarzy. Związku Ubezpieczeń Pracow- myśl którego z dniem 1 lutego | dzie od uczącej się młodzieży |szcze stanie u rzymany frak. ka Były to może listy, które przed lach mie 
Obeznie prośb n stało się za |TIKÓW Umvsłowych, obejmuje | roku bieżacezo bezrobotni pra |otrzymywał wsparcie, badź to maszę czarne, biała koszula ||śmiercią spalił, nie chcąc aby © nie 
déi Obaj lekarze żostali za- | Wszystkich ubezpieczonych w |cownicy umysłowi, zamieszku-|w naturze * prowiancie, bądź szapoklak dostałv się w obce rece. leczach c 
wiaszemi w czynnościach, Da| Zakładzie. zamieszkujących nie lacy na terenie powiatu łódzkie [to w gotówce. Rzeczy te nasuwają dwie al- 


Kal'sza wyjechał komisarz Ka- 
sy Chorych w Molzi ^. Łopu 
szańsk! który w awvście dr dr. 
Koszutskiego, Piotrowskiego 
Kotwickiego I Janx »wskieto — 
przewodniczył w sprawie prze 
ctu kc lekarzom Kasy Chorych 
dr. Seldowi I Paczesnemu, 0$- 
karżonym o nieudzielenie pomo 
cy lekarskiej ubezpieczonemu $. 
p. Stanisławowi Kubikowi, 

Po zbadaniu całokształtu spra 
wy | przesłuchaniu świadków 
komisja. poiednawcza orzekła 
że dr. Paczesny nie wypełnił 
tego. co był powinien wypełnić 
z tytułu swego dyżuru, 

urnaczenie, że późno wró- 
cit do domu oraz, że nie słyszał 
dzwonka jest nieistotne, 

Ze wzgledu na to, że jest to 
tvlko pojedyńczy wypadek w 
prąktyce dr. Paczesnego, która iz 


Wyprawa rzezimieszków po towar. 


Zuchwałe włamanie do składu 
manufaktury, 
Łódź, 22, 1. Ubiegłej nocy ko [okienne od strony podwórza i 


menda policji powiatowej w |skradli moc towaru I t, p na sù 
Piotrkowie zaalarmowana zosta mę kilkunastu tysięcy złotych. 
ła wiadomością o W rezultacie przeprowadzo- 

zuchwałej kradzi nej obławy udało się policji za- 
z włamaniem dokonanej w skła” |trzymać jednego osobnika silnie 
dzie hurtowym manufaktury nie podejrzanego o udział w kra- 


Zgierzu. Konstantynowie Alek 


| Tuszynie. 


wych o zasiłki przy 
wyłacznie w Łodzi 

przez referat ubezpieczeń pra 

cowników umysłowych. miesz 


rych przy ulicy Wólczańskie 
hr. 225, l 


zanych z przyłazdem do Łodzi 


nych nie narażać 


kiego Ryszarda Millera w dzieży, % Dalsze” poszukiwania 
iotrkowie przy ulicy Piłsudskie trwają. ' 
go. Złoczyńcy wylamali kraty pam | 


—, 


PORADNIA Dr. med, Różaner 
powrócił 
WENEROLOGICZNA seias ieni nora mo 
Lokarzy-speejaliató w Clie deca jp 
esynna la TAER ? „my sklem. 
bå 11—12 | 2-3, przytauje kobieta 


skars 
w mledziele święta od 9—2 PP. 
Leczenie chorób 
WENERYCZNYCH, MOCZO+ 


PŁCIOWYCH | SKORNYCH 


TITE BRAZ TUP: OAE 
Dr. med. H. LUBICZ 
Badanie krwi i wydzielin mą 


syfilis ı tryper. T kick 4 TEL. 141-32. 
kutrach 1 nwurologiam | erologiom, sta chorób skórnych wene 


inet światlo-leczniazy, | cznych 1 qe kowej 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet rzytmuje od adz 8—10 t od 5—8 


w ini 
PORADA 3 aL a mań od 3—8 oddziel ooczekatnia 


Oasa UO. 5 i AEA Do akt. Nr 87 1930 r, 
Dr. med. OGŁOSZENIE. 


Z RA K 0 Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
. H KY KI dzi VH rewiru Stefan Górski, zamesz 
tes. 127-81. 


kały w Łodzi, przy al. Sienkiewicza 
pscialista chorób uszu, nosa. gardła. |nr, 0, na zasadzie art 1030 Ust Post. 
i pluc. 


Przyjmuje12—2 I 5—7. 
Konstantynowska Nr. 9. 


Przyjmuje od 8—10 1 od $—4 


1930 roku od godziny 10-ej rano w 
Łodzi, przy ul. Pohtdmwowej pod nr. 
80 odbędzie się sprzedaż przez licy- 
tację ruchomości należących do fir- 
my „Fabryka Wyr 


Dr, Lewkowicz 


tkackich ocenio- 


Przyinuje od £ 9 — 11 od 6 — 8. nych na sumę 1700 zł. 
dla pań od 4 — 5, Łódź, dula 15 stycznia 1930 r 
Dla niezamożnych ceny _iecznic. Komornik SŁ Górski, 


tviko w Łodzi. lecz i na terenie 
powiatu łódzkiego. a więc w 


sandrowie. Rudzie Pabjanickiej 


Do chwili obecnej zgłoszenia 
roszczęń pracowników umysło* 
Imowane są 


czący się w CentraH Kasy Cho- 


i 
Przy obecnym systemie pra” 
cownicy umysłowi, mieszkają- 
cy poza Łodzią — narażeni sa 
na ponoszenie wydatków zwią” 


Aby wymienionych bezrobot- 
na stratę 
czasu | koszta przejazdów zwią 
zanych z formalnością zęłasza- 


ul. NARUTOWICZA 9, tel. 128-98, | Czynne od 10-a) rano do 1-ej wives, 


Cyw. ogłasza, że w dniu 29 Stycznia | T STU) 


Sprawą tą zainteresowały sią 
władze w Kaliszu, 

Wiadomość zarówno o śmiere 
c! popularnego Popowa lak I o 
sensacyinem odkryciu — wywo 
lała wśród i" wi wiele 


zo zgłaszanie roszczeń o zasiłki 
uskuteczniać mozą za pośrednie 
twem 
oddzlałów powlatowych 

Kasy Chorych m, Łodzi w Zete |fa 
rzu, Konstantynowie, 
drowie, 
Tuszynie, 


W niedziele } świeta Popow |ternatywy. a mianowicie, albo 
Iszedł pod kościół I tu zbierał | Pobow rzecz te posiadał jesz- 
obfite datki. cze z dobrve: czasów. albo pru 
Krażvły o nim w Kaliszu naj- | wadzi} podwolne życie: w Kal 
ntastyczniejszę porłoski. Mó- |Szu bv! żebrakiem, w innem mie 
Aleksan: |włono., że jest byłym profeso- | ŚCie zaś występował 3 KA sensację, (x 


Radzie Pabianickiej I|rem eimnazlatnym. że ma syna R í i 
Utworzenie syndykatu emigracyjnego. 


(x ; który jest profesorem uniwersy 
Rząd posiada 60 proc. udziałów. 


xXx 
è L4 

5 procent podwyżki płac Warszawa, 22. 1. (Od wł, k.). Zarząd składa się z 10-ciy 

Syndykat em. gracyjny mający osób, w tem w 


uzyskali drukarze krakowscy. i za zadanie ochronę wychodź-| 5-ciu delegatów rządowych. 


Warszawa, 22. 1, P, Ulanow |nikt nie może być pociągnięty |Sów przed wvryskiem ze strony |Na czeel zarządu stanął dyrek 


i 


ski, naczelnik wydziała w Mini- |do odpowiedzialności. agentów emigracyjnych ukonsty tor Urzędu Emigracyjnego Nake 
sterstwie Pracy i Opieki Spo.| Ponadto zaleca arbiter — ce |tuował się niacznikow. Prócz ochrony emi 
„|lecznej, jako arbiter w sporze |lem uniłenięcia przyszłych kon- jaka spółka, grantów syndykat będzie mial 


między Związkiem właścicieli 
drukarń Małopolski zachodniej 
a Związkiem zawodowym druka 
rzy okręgu krakowskiego, ogło- 


tliktów — aby w razie zalstnie- |w której rzad polski posłada 60. 
nia zatargu, wyczerpano po |a towarzystwo okrętowe 40 pro 
przednio w drodze bezpośred. |cent udziału, 
nich narad wszystkie przewi: 
sił orzeczenie, kończące spór. ziane w umowie środki, zmie- 
Orzeczenie przedłuża do- rzające do ustalenia osoby arbi- 
tychczasową umowę cennika do ltra. 
końca b. r., Przepłsy dotyczące biura po 
podwyższa o 5 proc, średnictwa pracy zostają zatrzy 
zasadnicze pozycje cennik» (we | ane, strony jednak maja obo- 
dług stanu z grudnia 1929 r.) i|wiazek omówić ewentualne 
nakazuje wstrzymać do 1 lipca zmiany w organizacji 
). r. i działalności tego biura w dro- 
przyjmowanie nowych uczniów |dze bezpośrednich  pertrakta- 
o drukarń, Za udział w strajku cyj. 


Popierajcie przen 


na celu popieranie polskiej że 
dlugi morskiej, 


——X 


Podwyżka płac 
„w bankach państwowych 


i instytuciach publicznych 
została wstrzymana, 


Warszawa, 22. 1. — Rada 
ministrów uchwaliła wniosek 
ministra pracy w sprawie 
niepodwyższenia wszelkich 

poborów 

słążbowych, otrzymywanych 
w instytucjech państwowych 
oraz w instytucjach o charak- 


dze nadzorcze nad wymiento 
nemi instytucjami 
beda przeciwdziałaty 

wszelkim pośrednim formon 
podnoszenia poborów w tyci 
instytucjach, w szczególności 
w drodze wyjątkowych graty- 
ftkacyj lub wyzgórowanego bi- 


WET KITARE YE AAR, LE ERAAI OA terze  publczno * OE laneo mozo kał À 
i przęz państwo  madzorowa*| Powyższa uchwała zostala 
L E C A M | C A Ogłoszenia drobne. nych. uzasadniona — istniejącą nie 


OBUWIE, firanki. swetry, bielizna | _Mianowicte uchwalono, że 
manutaktura ga raty tanlo „KRE. PSY EE booty 
DYT" ul Nawrot nr. 15 1 piętro Iront [Obecnie w ytuc : 
eż RE midi E Państwowy Bank Rolny, Bank 
DO ODSTĄPIENIA mieszkanie ze Gosp. Kraj. P. K. O., monopo* 
stajnią. Ulica Matejki 7. Ogroċnik 


ʻe, zakład ubezpieczeń pracow 
t + 

ANNA KWAŚNIEWSKA, ulica Piotr. | © KÓW umysłowych, powsz. za 

kowska 257, zgubiła kwit kaucyjny 


klad ubezp. wzaj. 
na zł. 20, wydany przez Elektrowaię A nie beda podwyższane 
Łódzką. 


czasu rozstrzygnięcia spra- 
om | WY POdWYŻK! uposażeń funk- 
3000 ZŁOTYCH miesięcznie zarobłą 
enerziczmi panowie przy sprzedaży 


cjonarjuszy raństwowych. Wła 
obligacyj państwowych na raty Naj- 


wyższa prowizja. Stała pensja Pa- 
tent. Karta kolejowa. Zyłoszenia ho- 


współmiernością wysokości pa 
borów pracowników tych im 
stytucyj 1 uposażeń pracownie 
zi państwowych, co powo 
uje 

rozgoryczenie rzesz urzędni: 

czych 

I wpływa na porzucanie służby 
państwowej przez lepsze siły 
fachowe, przenoszące się do 
instytucyj o charakterze publ:- 
czno prawnym. 


LEKARZY SPECJALISTÓW 
INSTYTUT ROENTGENOW SKI, 
LABORATORJUM ANALITYCZNE 
GABINET DENTYSTYCZNY 
Zgierska17, tel, 1.16-33 


w aledzielę | twięta do 2-«| po poł. 
Wazystkis cpecjalności I don styka. 
Kąplaie świetlne, lampa kwar- 
sowa, a!ektryzncjm; 
ROENTGEŃN, 


sxezoplienia, analizy (moese, kate, 
trwi. plwocin. wydsjelin i t d) Ope- 
"atje, opatr, Wizyty na to, 


Zdarzenia ł wypadki | Wezrzyn złamał przed WCZOFA; 
ą szą premjerą ..Balu w obłokach 
tel Polonja, Narutowicza 38. Portier ubiegłej doby, żebro, jednak nadludzkim wys 
wskaże, (—) Podc: as wczorajszego t aka weż adne cz 
a eieaa o końca. poczem zemdlony 
POKÓJ umeblowany ze światłem i dna laj da KOR padł za kulisami. Na przedsta: 
usługą do wynajęcia natychmiast, ferenci londyńskiej wyzłos : 
zódy ciej: król Jerzy przemówienia powi- | wieniu obecny bvł p. Prezydeni 
e taine, Rzplitej. 
UBIORY męskie damskie, obuwie. (—) Komisja budżetowa Sci-| (—) Magistrat uchwał? urzą 
swetry na wypłatę, Picrkowska 37. |inu uchwaliła wczoraj 1 miljon|dzić pogrzeb 6, p. Kazimierza 
MI wejście. 1 piętro. złotych na pomoc dla bezrobot- | Bartoszewiczą w Krakowie, o- 
nych w Łodzi. Równocześnie zo |fiarodawcy zbiorów dla Łodzi. 
stal przyw ócony częściowu|na koszt mlasta i wysłać dele- 
fundusz dvssozvcyjny ministra |zację. 
spraw wewnetrznych, skreślo-| (—) W Teatrze Mielskim poc 
nv w pierws em czytaniu. czas przedstawienia „Cjankali* 
(—) Pan p*emier Bartel przy- |wczoraj znowu rzucono probów 
iat wczoraj delegację przemy” |ki z gazem łzawiącym na wido- 
a naay w epa pp. Bie wne, wskutek czego przedsta 
POTRZEBN : A ermana i L. urysiewicza. wienie zostało przerwane, 
kaca WA de pier.| (—) Znak „nity artysta Józet 
kowska 183, sklad mebli. 


DOKTOR 


WOŁKOWYSKI 


Cegieiniana 25, tel. 126-78 
*Dovlalista chorób skórnych i wone- 
tycznych Elektroterapja. Leczenie 
lampą kwarcowa 
*rzyjmułje od godz 8-21 od 5—9 
W niedzielę I święta od 9 do I w poł 


oem za Mm 
GŁUCHOTA uleczalna. Wynalazek 
„Bufona“ zademonstrowany specja- 
listom. Usuwa przytępiony sluch, 
szum, cieknięcie uszów. Liczne po: 
dziękowania, Żądajcie bezpłatnej pou- 
czającej broszury. Adres „Eufoaja. 
Liszki, Kraków, 


Dr. med, 

Niewiażski 

al. Andrzeia 5 Tel. 159-40. 
Choroby skórne, weneryczne 

i moczoplciowe, 

Naświetlanie lampą kwarcową, 
Prayrmute od 8-1048 po poł. t od 5-9 w, 
Wniedziela i święta od 9 do 1 w poł, 

—Dla nad addzielna waczakalnia, 


Re 21 


Pokojówka wice-hrabin 


Systematyczne kradzieże. 


ta 


IW Paryżu błąka się mnóstwo 
elrzanvch osób. które pope? 
aia rabunki i kradzieże, a nie 
fadomo jakiej są narodowości. 
wna rzecz jednakże. że poli- 
I prasa francuska, jeżeli nie 
Psa dojść kim jest z pochodze- 
a złodziej lub złodziejka, 
twapliwie 
p tobla z nich Polaków. 
ich gu zYło się to w ostat- 
% niach. przy wykryciu ol- 
di kradzieży domowych 
Elnionvch na szkodę wice - 
adiny Le Blans 
s: arystokratka francuska, 
4 € tvlko niby arystokrat- 
_ Zamieszkuje własny pałac w 
F. co nie przeszkadza jej 
pdg dzantu kilku miesięcy na 
hdtach. Przez ten czas mie- 
ANIE narvskie pozostawia na 
Fe służby. a w ostatnim ro” 
Drzedewszystkiem na opiece 
gysze! pokojówki. rzekomo 
LM a5-letniej Gizeli Krumb- 
Mz (może Krumholz ?). 
lizela. posiadając wszystkt 
że od mieszkania į od mebli, 
zątku wywiązvwała się z 
nią z drobiazzgową uczciwo 
Wnet jednak  znęciła ją 
kowna bielizna. potem suk- 
' botem drogie futra, wresz* 


ið 


z dzieła sztuki | srebra. 
fubiło ją to. że pożądliwość 
róciłą się do klejnotów. po- 
śławionych przez jej panią. 
los szczęścia w różnych czę 
ach mieszkania. Bo pani Le 

anc nie wiedziała o innych 
tcząch co właściwie posiada 
€ dobrze pamiętała o swych 


finotach, 


rekord osiągnęła 


- aryska krawcowa, 
iaka Feda caelie: oto ma 
zaledwie 47 lat jest już pra- 
a Co jest szczególniej nie 
+ mą syna o kilka miesię 
zego od... prawnuka, 
| Bertonelle wyszła za 
= W Czternastym roku życia i 
Jedenaście miesięcy po ślubie 
czekała się córeczki, która po 
l, w ślady matki i jako piętna 
sł nie dziewczę stanęła na 
(| *ym kobiercu, a w rok po- 
4. obdarz ła 31.letnią wów- 
6 Panią Bartonelle wnuczką, 
Gw łaśnie niedawno wydała 


at 

piękne bobo, 
panią Bartonelle naj 
w Paryżu, a prawdopo- 
w całej Francji prabab 


P ani 


a 
Fodszą 
bnie | 


„W kilka miesięcy po tej ro- 


le | 

lle, tóra w międzyczasie wy 

tk powtórnie zamąż, została 
à dziecka, które jest młod- 
prawnuka swej matki. 


Ba, ET 
es ( 
20 LT 


EDESTI 


= 
le) r 


Spostrzezłszy więc braki po Ików miesięcznie. Stwierdzono 
między niemi, zawiadomiła po-|dalej, że nakradła razem u pani! Stanach 
licję, a ta wykryła wnet, że Gy |Le Blanc rzeczy na 150 tysięcy |chadzał się nied 
zela miała w ustronnej uliczce |franków. z czego tylko niezna |dróżny, mężczyzna lat około 40|na, która około siebie mi 
mieszkanie własne I to tak pięk|czną cząstkę odnaleziono w jeriktóry z widoczną niecierpliwoś 


ne, że płaciła za nie 1800 fran 


„TC HO” 


y. 


ey 


gniazdku. 


— 


|| "|. pn 


Laska ze szklaną ru 


Sfr. 3 


(mS 


j 


Zabawny incydent na stacji. 


Na stacji kolejowej Denver. w! 
Ziednoczonych, prze 


cią 


oczekiwał pociągu. 
Z podobną 


€ 


kie mnóstw 
chadzają 


Niesolidność pośredników i odbiorców 


główną przycz 


Wn 
3 PB 


ą obecnego KryzysiwŁOdzi 


Głos wybitnego fachowca o sposobach 


uzdrowier 


Ofbrzymia większość Łodziipowodując częste 


załamania 


uzależniona jest od konjunktu- |na rynku towarowym. 


ry na rynku włókienniczym. 
Wprawdzie i 
średnio niema styczności Z 
handlem, ale zanik popytu na 


Nie trzeba jednakże załamy- 


robotnik bezpo- |wać rąk rozdzierać szat. 


Te sprawy można uzdrowić. 
W tym celu, obok udostęp- 


manufakturę odbija się na nim {nienia handlowi kredytów krót 


w postaci bezrobocia. 
To samo 
wodów. 


koterminowych. należy prze- 


dotyczy innych za*|prowadzić szereg posunięć or- 


gamzacyjnych w łonie samego 


Dlatego też mieszkańcy Ło- |handlu. 


dzi bez różnicy zawodu muszą 


Jako przykład tego rodzaju 


się interesować przyczynami, akcji można przytoczyć wysiłki 


które wywołały obecny 
katastrofalny stan rzeczy 
| zastanowić się nad drogami 


| 


niemieckiego handlu włókienni- 
czego, Z inicjatywy związku hur 
towników włóklenniczych, zało- 


któreby mogły poprawić sytu- |żono w Niemczech specjalne biu 


acię. 

Wielokrotnie podnoszono już 
opinię, że wiele daloby się 
przy niewielkim stosunkowo 
wysiku poprawić. 
ten temat mówi 


| 
| 


Oto, co na |danie 1 jalr 
jeden z fa-|biorców, zasięganie opinii o Ich 


ro t zw. powiernicze 
(informacyjno-wywiadowcze) 
dla włókiennictwa. 
Zadaniem tego biura test ba- 
sytuacji materjalnej od- 


l | r £_ę pe m a 
chowców 1 wybitnych organi- jsolidności ! t, p. Biuro powiern 


zatorów branży 
czej: 

— Wśród przyczyn potęgi- 
jących kryzys, jaki przeżywa 
włókiennictwo polskie. na plan 
pierwszy wystrwa się 

dezorgan'zacia rynku 
wewnętrznero. 


włókienni: |cze bada jednocześnie 


Spadek siły nabywczej w 
kraju. zmusza fabryki do u-| 
dzielanłia firmom handlowym 


— pośredniczącym w Tozdzia* 
le towarów włókienniczych — 
nadmiernie wydłużonych kre- 

dytów 
wekslowych lub też wielkiego 
|skonta (procentu) w wypadku 
| zapłaty gotówkowej. 

Z drugiej strony hurtownicy. 
którzy zakupują 80 proc. na- 
szej produkcji włókienniczej. 
nie mogą normalnie pracować 
nie korzystając z dostatecznej 
pomocy kredytowej. 

Nie posiadaiąc własnych ka- 
p'tałów I kredytów, handel ope 
tuje jedynie kredytem 

uzyskanym u wytwórcy. 


Na tem tle rozwilłalą się nie: | ; i 
zdrowe stosunki. głównie jako | Amerykanie palą jak wiadomo zużyte samochody, aby oczysz- 


rezultat różnorodnej siły kredy |czać rynek 


towel. Zakłady 

jakościowo bardzo dobre, 
a finansowo słabsze. zamiera- 
ią znacznie szybciej od zakła- 


uroczystości pani Barto |dów mniei solidnych lecz kre- 


dytowo silniejszych. 
Omówiony wyżeł stan rze- 

czy odbiła się bardzo ujemnie 

na bezpieczeństwie obrotu 


Powieść z życia Łodzi. 


a dworcu głównym w Wat 
h € panował niebywały 
Ez Wśród tłumu oczekujące” 
ję, eCierpliwością pociągów 
aly się wolno wózki wy- 
ej ane bagażami.. Do hała$- 
Syvmfonji dołączyły się 
ch Owe krzyki tragarzy. któ” 
i "iebieskie bluzy przyle- 
ch Się formalnie do spoco- 
» bleców. Mimo to na zmę” 
gą Ch twarzach widniała ra- 
ob przewidywaniu sutych 
i ów, Gwizdki kolejarzy | 
A okomotyw podniecały 
.<Vstkich. Zgiełk dochodził 
bunkty | kulminacyjnego. 
ano już sygnał do odjaz- 
u pociagów. 
olbrzymim zegarem u- 
anym na żelaznych szta 
© muru, stało wykwitne 


ów 


Pod 
ow: 
hd 
i 
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towarzystwo składające się z 
jednej kobiety. lat około trzy 


stosunk! 


ia sytuacji. 


kredytowe ! przeciwdziała obja |duża część winy spada na nle- 


wom niemoralnej 
która jest często 
upadłości firm solidnych, 

W  najogólniejszem ujęciu 
biuro powiernicze ma działać, ja 
ko środek zaradczy 
przeciwko wszelkiej niesolidno- 

ści 
w handlu włókienniczym oraz 
przez Interwencje łącznie z in- 
nemi kołami g$ospodarczemi. 


wpływać na racjonalizację I usta 
bilizowanie stosunków w obro- 
cie towarami włókienniczemi 
W polskich sferach włókien: 
niczych omawiana była już wie- 
lokrotnie sprawa utworzenia ta 
kiego biura wywiadowcze infor 
macyjnego. Według wieści, do- 
chodzących ze sfer przemysłu 
włókienniczego, 


w najbliższym |stosunków w przemyśle 


konkurencji, [solidność pośredników į odbior- 
powodem |ców, którzy przez swoje lekko- 


myślne, a częstokroć oszukań- 
|cze wyzyskiwanie kredytów, 
oraz późniejsze upadłości niety|- 
ko podkopuja nawet stare przed 
siębiorstwa, ale pośrednio wtrą 
cają tysiące pracowników 

w niezasłużoną nędzę, 
Temi wadliwemi stosunkami po- 
winny się energicznie zająć in- 
|stytucje do tego powołane w ro- 
|dzaju Izby Przemysłowo-Handlo 
|wej, a nawet organizacje ! związ 
ki zawodowe pracowników. 

Demaskowanie tych metod 

oraz piętnowanie ludzi, którzy 
|je stosują, doprowadzi się zwol- 
na do uzdrowienia atmosfery, a 
w następstwie do normalnych 
włó- 


czasie biuro takie będzie w Pol- |kienniczym. 


sce zorganizowane, 


Jak z powyższego wynika, 


„Krematorium 


=, 


Ly 


* samochodów. 


dla nowej produkcji. Na zdjęciu: Spalenie 500 
samochodów przez Philadelfia Co. 


(ip) 


Skok z61-go pietra 


Rekord samobójcy 


Smutn 
udziale Stanom Zjednoczonym, 
posiadającym najwyższe ną 


| ERZE ZE A OO A EE S 


gi conajmniej 60 kilogramów, |sładta młoda kobieta w podróż- 


wnego, przecież ma on na swej 
drodze najferalniejszą stację w 
Polsce: Rogów — wtrącił dru- 
gi z monoklem w oku. 

— Nie wywołujcie wilka z la 
su — rzekła z uśmiechem da- 
ma. 

— Qdy sle ożenię — zaczą! 
znowu młodzieniec, który za- 
wiąza! rozmowę — linia War- 
sząwa — Kraków będzie dla 
mnie najprzvjemniejszą. edy bę 
dẹ przejeżdżał przez stację Ro- 
gów w towarzystwie  teścio” 
wej. 

Obecni nagrodził dowcipni- 
sla wybuchem szczerego śmie” 
chu, 

— Panle Jerzy — wtrąciła 


dziestu | kilku młodych męz: |kobieta — gdy się pan ożeni rę 


czvzn. Panowie ubrani według 
najnowszych przepisów mody 
męskiej, ćmili nerwowo papie- 
rosy. Kobieta, której zwiędła 
twarz zdradzała burzliwą prze- 
szłość, miała na sobie sporto* 
wy szary kostium | skórzaną 
czapkę na ciemnych. prawie 
że granatowych włosach. Wi- 


czę, że stacja Rogów przesta- 
nie być miejscem katastrof ko- 
lejowych. 

— Możliwe. możliwe, nie tak 
łatwo zdecydować się na tak 
poważny krok, zwłaszczą gdy 
wvbór trudny... 

— Trudny ? — przerwała mu 
kobieta w skórzanej czapce — 


dać było. że całe towarzystwo |toć naokoło pana tyle pięknych 


czeką na pociąg, gdyż panowie 
co chwile wvciązali zegarki z 
kieszonek I sprawdzali czas. 
— Pociąg powinien był już 
dawno przybyć do Warszawy 
— odezwa! się jeden z panów, 
zapalajac nerwowo papierosa. 


kobiet się kręci, że tylko wy 
ciągnąć rękę... 

— Proszę pani — kontynuo- 
wał dalej mężczyzna nazwany 
Jerzym — fa bo mam wygóro- 
wane w'magarnia. Moja przy- 
szła pani musi być żywym po- 


— Widocznie natrafił na Ja- |sagiem bogini miłości. kobietą 


kaś przeszkode. Zresztą nie dzi'o nieposzlakowanych liniach wa 


rekord przypadł w | 


świecie „drapacz chmur”, 


—-—— 


i niecierpliwością 
awno pewien po |czekała jakaś starzejąca się pá 


gle o nie zawadzał I potyka? się. 
To doprowadziło go wresz* 


in |cie do uniesienia się. powiedziatr 
ała ta- 
o pakunków, że prze |stara panna odpowiedziała jesz- 
cy się meżczyzna. cią- 


|więc jakieś niegrzeczne słowo, 


|cze mniej grzecznie, wywiąza* 
ita się kłótnia, aż wreszcie Sta- 
ra panna podniosła grubą laskę, 
ażeby uderzyć nią pasażera. 

Zanim się to jednak stało, 
mężczyzna wyrwał fej laskę z 
ręki I złamał na kolanie: 

Stara panna pobladła jak kre* 
(da. Z dwu kawałków laski za” 
|czął się saczyć 

jakiś gęsty płyn. 

— Likier! — zawołał męż- 
czyzna. tracąc nagle znacznie 
ną wściekłości. 

Bez namysłu podniósł potos 
wę laski do ust, aby jednym han 
stem wypić jej zawartość. Por 
nieważ doskonały likier usposo- 
jbił go nagle przyjacielsko, » 
|Srzecznvmm ukłonem drugą po* 
lowę podał swej przeciwniczce, 
ja ona, aby cenny płyn sie nie 
|zmarnował wychyliła ją także 
odrazu do dna. 

Spór zakończył się 

w sposób przyłacielski. 

Mężczyzna zapłacił 10-krotną 
cenę laski starej pannie I wziął 
od niej adres fabryki. która wy, 
rabia laski z cienką rurką szkla 
ną w srodku, nadającą się ma 
przechowywanie alkoholu, 

— To doskonały wynalazek 
— wołał z uznaniem meężczyz* 
na — o'wiele lepszy od flaszek, 
dopasowanych do tylnej kieszes 
ni, każdy sprytny policjant mig” 
że je wyśledzić!.., " 


Zapałka przepowiedziała śmierć. 


berlińskiemu fryzjerowi. 


W Berlinie zdarzył się wypa- 
|dek. który się zaczął od żartu; 
a skończył na tragicznej praw- 
|dzie, której nikt z uczestników 
|pilackiej zabawy nie spodzie- 
| wał się. 
| Niejaki Eynest Bolckman, wła 
ściciel fryzierni dła mężczyzn. 
zwykł był wieczorami zajmo” 
wać miejsce przy stole stałych 
gości w jednej z piwiarń na pla 
joù Karola. Tak było I przed kil- 
Iku dniami. Przyjaciele 
| grali w karty, 
przyczem Bolckmann przegrał 
jakąś drobną kwotę. Przy grze 
|wypili, zwyczajem niemieckim. 
| wiele piwa, aż nareszcie, jak tu 
(nieraz u piiaków bywa, wpadli 
w zrobowy nastrój. 


6i.pliętrowego nowojorskiego | 
„drapacza chmur“ 

t, zw. Manhattan, będącego wła 

snością firmy „Bank of Manhat- | 

tan C-o". Ktoby to jednak przy | 

puszczał, że sprytni Ameryka: | 


Usta- nie nawet drapacz chmur wyzy | 


nowił go niejaki Frank Zueger, |skają w dziedzinie rekordów... | 
|samobójczych. | 


skacząc z wierzchołka 


wzrost nie wyżej jak metr 60 
ctm. 
— A może leszcze pod 


cił ze śmiechem jeden z panów. 

— Myślisz żem i tego nie ob- 
liczył? Owszem. Obwód pier 
si 95 ctm., kostki 19. 

Kobieta roześmiała się głoś- 
no. 

— Czy pan praktycznie prze 
prowadzi! te pomiary? 

Mężczyzna nazwany po Imie 
niu już miał | na to odpowie- 
dzieć, gdy nagle dworzec cały 
zatrząs! się w osadach. Po 
błyszczących szynach wpadł z 
ogromnych  łoskotem pociąg 
złożony z lokomotywy I zale” 
dwie. kilku puimanowskich wa- 
gonów. Przeciągły gwizd i sta: 
nął jak wrytv. Jakby na komen 
dẹ pootwierały się wszystkie 
drzwi wagonów skąd począł 
wysvpywać się różnobarwny 
tlum, 

— Tragarz, tragarz!.. — roz 
lerały się co chwilę wołania pa 
sażerów. Zaczął się przesuwać 
korowód pochylonych traga- 
rzy. uginających się pod brze- 
mieniem ciężkich eleranckich 
waliz. — Korowód ten- znikał 
wraz z podróżnymi w czeluś- 
ciach dworca. 

Z wagonu opatrzonego napi- 


nym kostjumie, Mikroskopiłne 


|stopv opięte w pantofelki kolo: | 
asz |ru 
obwód piersi 4 kostki? — wtrą-|ciemnej pos 


cielistego wyglądały naj 
adzce jak dwa mo- 
tyle wśród spalonej od słońca 
zieleni, Również góra“ przed- 
stawiała się czarująco. Śliczna | 
mała główka otoczona aureolą | 
złotych krótkich włosów, dwo- 
je modrvch wielkich oczu, 
kształtny nosek oraz małe pur- 
purowe usta nadawały twarzy 
wyglad poprostu oszałamiają” 
cy. Podłużna nerwowa ręka 
trzymała skromny kapelusik, 
którego widocznie nie znosiła 
złocista wichura włosów. Pa- 
sążerką nie zdążyła się należy” 
cię rozejrzeć po peronie, a juz 
do niej dobiegło towarzystwo 
z pod zegara. Jak huragan w 
ie] ramiona wpadła dama u 
czarnych włosach i zwiędłej 
twarzy. 

— Lucy"... 

— Małeorzato!! 

Dwa radosne okrzyki prze* 
szyły powietrze | zwróciły u- 
wagę ludzi przebywałących na 
peronie. Obrazek był napraw- 
de ciekawy. Dwie głowy koble- 
ce tulily się wzajem do siebie: 
Jedna o twarzy zniszczonej, 
druga różowa jak plaster świe 
żego łososia: jedna z aureoli 
złotych włosów, druga w czar 
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nej jak noc obwódce, Czułemu 


sem ‘Paryż = Warszawa wysipowitaniu położył kres jeden z, 


Około północy jeden z kółka 
Bolckmanna zaproponował ciąg 
nięcie zapałek, aby się przeko 
nać, kto z nich najpierw umrze. 
Na tę ponura loterję zgodziło 
się tylko trzech stałych ROŚCI, 
wzięto więc trzy zapałki, z któ+ 
rych jednej odłamano główkę. 
Bolemann wyciągnął zapałkg 
odłamaną. 

Nikt z obecnych tej nfesmaczą 
nej zabawy nie brał na serjo, 
to też nikt nie przywiązywał 
znaczenia do słów.  łaklemł 
Bolckmann powitał wynik loso+ 
wania: 

— Zdaje mi się, że to praw4 
da, zapałki się 4 
nie pomyliły. 

Po północy przyjaciele od reą 


staurącyjnego stołu rozeszli sią 


do domów, a rano znaleziona 
już Blockmanna w jego mlesz+ 
kaniu nieprzytomnego z przecią 
temi żyłami na rękach | z obja* 
wami silnego otrucia. Odstawia 
no go do szpitala, gdzie zmarł 
nie wyjawiwszy właściwej ta+ 
jemnicy dziwnego zdarzenia. 


— A-— 


s 


towarzyszących pani Małgorza 
cie panów nazwany przez 
nią Jerzym, który metalicznym 
czystym głosem, zwrócił uwa- 
zę, że | płeć brzydką ma szcze» 
rą chęć poznać złotowłosą pae 
sążerkę. To pani Małgorzacie 
przywróciło przytomność. Na" 
stąpiła prezentacja. S 
= Panna Lucy Czernowile 
ska... 

Czterech panów zdieło jedna 
cześnie kapelusze, posypały się, 
nazwiska; : 

— Witold Urmański, 

— August Kurzawa. 

— Ernest Baum. 

— Jerzy Pilicki, 

Lucy Czernowilska spojrzała 
ciekawiej i zapytała: r 

— Czy ktoś z pańskiej rodzł= 
ny nie bawi przypadkowo w 
Paryżu? 

— Tak. ojciec mój jest repres 
zentantem jednej z najpoważ* 
niejszvch firm przemysłowych 


| warszawskich w Paryżu — ob* 


iaśnił pośpiesznie Jerzy Pilicki, 
— Czy pani go zna? 

— Doskonale — odpowiedzią 
ła Lucy ukazując w uśmiechu 
białe jak śnieg 1 równe jak lins 
la ząbki, 

— W takim razie łestem dum 
ny. że ojciec, mój ma taklo 
znajomości = entuzjazmował 


się Jerzya 


D. c. m 


Str 4 


„Echa ze stolicy. 


Życie Warszawy w kilku wierszach. 


Pod przewodnictwem sen. 
Ewerta odbyło się posicdzenie 
komisji rewizyjnej rady miej- 
skiej, na którem radny Trus- 
kier zreferował wyniki lustra- 
cji Miejskich Zakładów Zaopa- 
trywania Warszawy, uprzed: 
nio rozesłane wszystkim człon* 
kom komisji 1 zakomunikowa* 
ne mayistratowi. 

. U . 


Państwowa szkoła przemy- 
słowa żeńska w Warszawie 
obchodzi w roku bieżącym 
dziesięciolecie swego istnienia. 
Uroczystość ta zbiegła się rów 


nocześnie z- przeniesieniem 
szkoły do własnego gmachu. 
wzniesionego sumptem min 


oświecenia przy ul, Górnoślą 
skiej Nowow zniesiony gmach 
szkoły posiada 32 sale oraz 
wzorowo urządzone laborato 
rjum chemiczne | pracownię 
lotowraficzną Do szkoły u- 
częszcza obecnie 200 uczenie 
Warsz. stow zawodowe wla 
ściceli restauracy| wystosową 
ło do zw zaw pracowników 
przeinysłu gastronomiczno- 
hotelowego pismo w którem 
uzasadnia konieczność przej- 
ścia z dotychczasowego syste 
mu procentów do rachunków 
W razie przviecia tej propozy- 
cji publiczność byłaby obcią 
żona 10 proc. nadwyżką gdyż 
Jak wykazała już- praktyka 
ceny nie byłvbv odpowiednio 
zniżone W sprawie tej odbv* 
ło się posiedzenie zarządów 
wszvstkich czterech . oddzia: 
łów związku na którem uzna- 


no Że nie lesi do pomyślenia 
wprowadzenia nowego. syste 
mu. W myśl pronozych pra 


codawców odhedzie sie nicha 
wem dwustronna bezpośrednia 
konferencja stron 


{v a Ea 
Pod przewodnictwem wice 
prezydenta. miasta d-ra Bte 


dowskieco odbyły się egzam 

nv sióstr miłosierdzia zaroma 
dzenia św Wincentego a Pau 
lo uczęszczających na dwu: 
letnie kursy pielęgniarstwa 
szpitalnego  zorzanizowanewo 
przez wydział opieki magistra- 
tu. Dynlomv kursy pielęgnfa- 
rek nrzvznano 18 siostrom. 

W dniu 18 stycznia nastą- 
piło otwarcie teatru „Wesoly 
wieczór” pod dyrekcią Z. Woy 
ciechowsk'ego — premierą re 
wi! p. t. Confetti“ pióra Wta- 
sta. Szerszenia | Krystiana Na 
tle dekoracji z Morskiego O- 
ka“ w wspaniałych kostiumach 


z tego teatru zaprezentowali 
LODRZpIECZTA af 
aresztowana 


Ze Lwowa donoszą: 

Od kilku dni zauważyła poli- 
cia lwowska poławienie się ob- 
cych kleszonkowców na terenie. 
naszego miasta. Jednego z nich 
nazwiskiem 

Nuta Srebrnik z Łodzi 
uleto przedwczoraj w hallu Ban 
ku Polskiego. Jak sle okazało 
jest on sprawcą kradzieży 10 
tvs. zł. na szkode woźnego _Na- 
rodnej Torhowii* W dniu wczo 
raiszvm w ręce polici: wpad! 
drus: reprezentant polskieco 


B. J. PROUMEN, 


Dezniyleczne rore. 


Zauważono ja z rana, jak szła 
górzystą drogą, w stronę mia- 
steczka. Przywiózł ją na swym 
wózku miejscowy ogrodnik W 
ręce trzymała niewielkie zawr 
niątko i szła wyprostowana, Ł 
podniesioną głową, nie patrząc 
na nikogo, 

Wiedziano jednak dobrze, 
kto to jest į znano ją tutaj. Byla 
to stara Delfina Sagou, co od 
wielu lat — może pięćdziesięciu 
— służyła u Sigisbert'ów w Se- 
danie, Byl to zacni ludzie, ci Si. 
gisbert'owie: drobni rentjerzy, 
tak dbali o swoją sługę, że od 
czasu wyjazdu z miasteczka by. 
ła w niem tylko z jakie dziesięć 


razy, 

Stara zatrzymała się przed 
sklepem z norymberszczyzną na 
rogu małego placu, zawahała 
się na chwilę, a potem nacisnęia 
klamkę. 

— Flawjol to ja — rzekła 
głosem stanowczym, przekro- 
bzywszy próg. Z głębi sklepu 
wybiegła zasuszona staruszka. 
Przez chwil kilka badawczo 


się ulubieńcy stolicy: Marjan 
Rentgen Jadwiga  Bukojem- 
ska. Nelly Herten. Janina Zem- 
bianka, Bolesław Hoórski, Ta- 
deusz Lel'wa. Sowiński. Or 


kiestra pod batutą kapelmi- 


strza Władysława RA R 


KRATECZKI 


„ENO 


- * Przyczyną zawód miłosny. 


Ze Lwowa donoszą; Wczoraj przeprowadzono sek 
Wczoraj popełniła zamach sa|cię zwłok. która wykazała. że 


mobójczy 17-letnia Marja Hoło- |denatka była w stanie odmien- 


wczak. zam. przy ulicy Kampia! nym. Przyczyna samobójstwa 


ty a 


Samobójstwo 17-letniej desperaiki. Tp 


(ipi wotrianiy barhan nogh 
LILIA y MATATA MULKGHM U i 


i Ni 


Echa aresztowania w Łodzi 
Z Torunia donoszą: 


Od dłuższego czasu na tere- 

nie naszego miasta | całewo wo 
i > +7 yg z Poit yr 

na 9 przez zażycie jakiejś trucł-|był niewątpliwie zawód tmiłos- |Jewództwa pomorskiego graso 


dziły rewizję w 


tej przy ulicy 


wr. 10/12 


mieszkań 


jego kochanki 
Magii Lorkowskiej 


FEU 
Warsza 


znv | została odwieziona do|nv. Policja podjęła dochodzenia | wato 
szpitala. Mimo natychmiastowej |cclem stwierdzenia przyczyny 


pomocy lekarskiej 


desperatka zmarła. 


Podczas re widi 


samobójstwa. 


Przewaga szofera nad woźnicą. 


Niesamowite wyścigi. 


Samochód wyparł konia cal- 
kowicie Koń jest już dzisiaj 
przeżytkiem. zarówno przy 
stosowaniu Środków komuni 
kacji pasażerskiej. jak | towa: 
rowej Ale chłopek samochodu 
me uznaje Taka piekielna ma 
szyna. to dla chłopka jest tyl- 
ko przedmiotem odrazy | nie- 
nawiści więc młode chłoniąt- 
ka podrzucają na Szosach od- 
lamk' szkła dzięki którym ma- 
ią „fraidę* słysząc huk pęka 
iącej opony. zarzucają przejeż 
dżające samochody kamienia- 
mi słowem odnoszą się do sa 
mochodu z nieufnością. 


KAROLEWIANIN. 


W odległości kilku kilome- 
trów na północno-zachód nd 
Aleksandrowa znajduje SiĘ 


wieś Karolew. Wieś ta cicha 
i spokojna | Jak iej towarzyszki 
po kartoflach czuje anse do sa- 
mochodów. Wieś ta m. In. po 
siada mieszkańca Pawła Dzię: 
viela vel Dzięcielewskięgo. 
Paweł w dniu 12 Iistonada r. 
rb wybrał się w wiełką po- 
dróż do miasta Aleksandrowa 
na targ. Targ był nezły. Pa- 
weet-k sprzedał co miał sprze- 
lać, kupił co miał kupić | po- 
vpdł do szynki aby oblać za- 


równe pobyt w wielkim mie- 
cie iak I pomyślne załatwie- 
nie interesów, ` 


— Jeden dla dorostvch. 
Podano mu średni kieliszek 
wódki, 
Nie taki! DMa dorosłych! 
/Podano Pawełkowi kieliszek 
od wina f 
- Nie tak. dla dorosłvch! 
Podano mu póľkwaterek | 
Pawelek wypit zadowolony. 
iako że bvł mż dorosły | nie- 
chętnie piia? dziecinne wódki. 


TAZDA! WIO! 
Gdy Pawełek wypił inż swo- 


x 


zdirła w tali 


we Lwowie. 


Manchesteru w dziedzinie zło- 
dzłei kieszonkowych w osobie 
Kreindli Minkinów lczącej tat 


j44 międzynarodowej złodziejk! 


k'eszonkowej. Minkinów zosta: 
lą wczorał schwvtana na zorą- 
cym uczynku kradzieży kwoty 
17 dolarów z torebki na szkodę 
Paullnv Wieczelskiej. zamiesz- 
kałej przy ulicy Murarskiej |. 8 
w hallu M. K. O. Przeprowadzo 
nv natvchmiastowy wywiad w 
Łodzi dał sensacyjny wynik. o- 
kazało sie bowiem z informacw 


przyglądała się nowoprzybyłej. 
a potem zawołała: 

— To ty, moja Delfino! Jak- 
że się cieszę, że cię widzę! Co 
ciebie sprowadza? Sigisbert'owie 
nareszcie udzielili ci urlopu 
Bez obrazy dla twoich państwa 
rej lecz nie leży to w ich wycza- 
ju 

Delfina zacisnęła usta i spoj- 
rzenie jej stało się twarde: 
Siostro moja, — rzekła, 
— odprawili mnie po prostu. 

— Ależ — zabełkotała Fla- 
wja — nie wyrzucili ciebie chy- 
ba? Gadaj że, wytłumacz mil 

— Nie wyrzucil mnie co. 
prawda. Wyznaczyli mi emery- 
turę, ponieważ skończyłam lat 
siedemdziesiąt. Ale dla mnie to 
na jedno wychodzi, Pani Sigis- 
bert powiedziała mi: — „Delłi- 
no, napracowałaś się dość. Ob- 
sługa domu staje się za ciężka 
dla ciebie. Pojedziesz sobie zpo- 
wrotem do swego miasteczka. 
Oczywiście, pamiętać będziemy 
o tobie, Wyznaczamy ci pensję 
trzystu franków miesięcznie." 

— Trzysta franków! — za- 
wołał Flawja. — Stałaś się ren- 
tjerką moja droga. / 

— Rentjerką! To ci zawód | 
dopierol — broniła się Delfina, 


lje trzy wódki „dla dorosłych” 
postanowił wrócić do rodzin- 
nego Karolewa. gdy na aleksan 
drowskim rynku spotkał dwie 
znajómki z rodzinnej wioski a 
mianowicie Janinę Maichrzak i 
Annę Oiczykowską. 

— Powiozę was, kumy. 

— A dobrze. kumie. podwieź 
cle, bo chłodno! 

Jechali sobie wesoło. gdy 
naraz z tyłu rozłegł się warkot 
samochodu, Niewiasty lako że 
były rzeźwe zwróciły uwage 


Dzięgla by przepuścił samo- 
chód. 

— Co? Ten cherlak diabel 
ski ma mnie prześcienąć? la 
wam pokażę jazdę. to ten sło: 


fer zdeb sie. 

Pndciat kome f tak zrecznie 
manewrował że szofer Hero- 
nim Robert, nle mogąc wymi- 


oaz K K 


Kupiec otruł się strychniną. 


Ciężary podatkowe przyczyną 


samob 


Z Wilna donoszą: 

Wczoraj obiegła mlasto wta- 
domość o trawieznej śmierci zna 
nego kupca wileńskiego, Jana 
Bukowskiego. który we włas- 
nym sklepie tarenął się na ży- 
cie przez wvpicie znacznej 

dozy strychniny. 

Przyczvna desperackiego kro 
ku była rozpaczliwa sytuacja li- 
Nnansową. HA 

Ostatnio 4. p: Bukowski na- 
był od p. Jasińskiego sklep win 
I wódek oraz towarów kolonial- 
nych. przyjmując jego dlugi pò- 
datkowe. 

Wobec niemożności wpłace- 
nia wymaganych podatków. Bu 
kowski udał się do lzby Skar- 
boweł z protbą o prolonzatę ter 
minu płatności. 

Zabiegi jego nie odniosły po- 
żądanego skutku, co wprawiło 
ro w stan 


BABE BTO 2: TYT ZPTT TYCZY WPNE SE 


udzielonych przez urząd śled- 
czy w Łodzi. że przytrzymana 
Kreindła Minkinów jest jedną z 
nalniebeznieczniciszych 
złodziejek kieszonkowych. 

W samej Łodzi była ona prze 
szło 20 razv karana, a poza tem 
notowana jest w szeregu innych 
miast Polski oraz w Dreźnie | 
Lipsku. 

Jak się z tego faktu okazuje, 
widocznie na terenie łódzkim 
było Kraindi Minkmów, jak i 
Nucie Srebrnikowi za goraco I 
wvjechali na gościnne występy 
do Lwowa, gdzie w bardzo krót 
kim czasie nowineła się fm noca 


— A cóż ja teraz robić będę? 
Zamieszkasz ze mną — 
oznajmiła Flawja. — Zajmiesz 
się gospodarstwem, a ja skle- 
pem. 

— Gospodarstwem! Dom twój 
jest miewiększy od chustki do 
nosa — zAdEwiłć stara, — My. 
ślisz może, że twoja kuchenka i 
twoje dwa rondle zajmą mi cały 
dzień... 

— Jest 1 ogród — zaprote: 
stowała Flawia, 

— Ogród! Jeden trawnik, 
cztery kapusty I dwie główki sa- 
łaty i masa zielska! 

— Jest i królik jeszcze, za- 
pominasz o tem, 

— A tak! Śliczna robota dla 
mnie oprzątać królika! Może 
masz jeszcze coś ponętniejszego 
do zaproponowania mi? 

— Posłuchaj, — rzekła Fla- 
wja urażona — skoro ci się to 
wszystko nle podoba, możesz 
nic nie robić, a poprostu od 
czywać. Masz do tego zupełne 
prawo, mając dziesięć franków 
dziennie... 

Spojrzenie Delfiny zaostrzy- 
ło się: 

— Przyznaj się, że plenią. 
dze moje nęca cię trochę. Zaw- 


sze mia!aś zamiłowanie do 6ro- 


nąć uderzył boklem w wóz 
skutkiem czego zrobił się bi- 
bos. 

— Ci co byl wywyższeni, 
będą poniżeni — | Dzięriel í 
dwie pasażerki były pod wo- 
zem. przyczem wszyscy od 
nieśli obrażenia cielesnę nie 
mówiąc już o duchowych obra 
żeniach Pawełka z powodu 
przewagi szofera. 

W dniu wczorajszym Pawe- 
tek stanął z potluczoną ułową 
przed Sądem (irodzkim w ło 
dzi oskarżony o spowodowa- 
me przez nieostrożność uszko 
dzenia cielesneea Maichrzako 
weii Olczykowskiel 

Do winy przyznał sie. wo- 
hec czego po krótkiej roznra- 
wie sedzła Knnarski skazał ro 
ua jeden miesiac ares>tu 

Jerzy Krzecki 


ólstwa, 


wysokiego zdenerwowanła. 

Wieczorem, w momencie. gdy 
najbliżsi spożywali w mavazy- 
nie kolacię. przyłaczył się do 
nich I Bukowski I w ich oczach 
nala! sobie łakiewoś płynu; wy- 
chvili duszkiem. oświadczając 
liż wvpił strvchninę. wdvż nie 
lest w możności ulścić żada 
nych od niege podatków. 

Do słabnącego desnerata we- 
zwano pogotowie ratunkowe, 
którego lekarz, stwierdziwszy 
b. groźny stan Bukowskiego 
przewiózł go do szpitala żydow 
skiego. 

Mimo natychmiastowej ener- 
gicznej pomocy. Bukowski i 

nlebawem zmarł, 4 


brała rodzina do mieszkania 
Jan Bukowski osierocił żonę 
| dwoje dorastających dzieci. 


Gdzie s'e podziała Kazimiera? 


Tajemnicze zniknięcie młodej dziewczyny. 


Z Wilna donoszą: 


W dniu 8 stycznia mieszkan: |kiet od palta | metrvkę urodze- 
ką wsi Olchówka, gminy doku: |nia, Zachodzi uzasadnione przy 


dowskiej, Tomkiewiczówna Ka- 
zimiera, licząca lat 23, po sprze 
CzCe z rodziną wyszła z domu 
i do dnia dzisiejszego 

nle powróciła, 

Dnia 9 stycznia widzlano ją 
błąkającą się nad rzeką Nium- 
nem w pobliżu wsi Bornosów 
przy miejscu niezamarznięterm, 
zaś 14 stycznia w pobliżu teroż 


mlejsca pod pniem znaleziono 
sza, Flawjol Co do mnie, nie 
dbam o nie. Co mi ich bank: 


notach. Oddalili mnie, mnielł 


Zaczęła chodzić po małym 
sklepie gwałtownemi krokami, 
jak drapieżne zwierzę w klat- 
ce, 

— Nie oddalili ciebie prze- 
cie, — rekła Flawja wkońcu. — 
Wyznaczyli ci tylko emerytuę 
t jeszcze narzekasz! Ładna to 
wdzięczność z twojej strony! 

Na te słowa, rzuciła się sta- 
ra: 

— Wdzięczność mam mieć 
— ja! — krzyknęła. — Za to, że 
mi: powiedzieli, że do niczego 
rzydać się już nie mogę — 
rzez lat pięćdziesiąt zajmowa- 
łam się wszystkiem po to. by mi 
wkońcu powiedziano: „Za stara 
jesteś! ldź sobie!” Ich pieniądze! 
Co mi po tem! Chcę swojej kuch 
ni, mego komina, mojej siekiery, 
rondli, garnków, pieców, porce- 


az 


lany, nakrycia! I moich szcze 
tek, mioteł i ścierek i zaprawy 
woskowej do podłóg i meblil... 


Powiem ci coś, Flawijo! Ko 
chałam swoich państwa; służy- 
łam u ich rodziców; przy mnie 
rzyszli na świat: on, | ich cór 
A Kochałam ich... a teraz ich 
nienawidzę! 


dwóch sprytnych oszustów, 
którzy sfałszowali książeczki o- 
szczędnościowe P. K. O. 
[podstawie których podejmowa 
li w różnych urzędach poczto 
wych kwotv pieniężne. 

Powiadomiona o kilku takich 
wypadkach policja, zarządziła 
natychmiast energiczne docho 


stwierdzenia. że oszustw tych 
dopuszczali się niejaki Franci- 
szek Dziarnówski. zamieszkały 
przy ulicy Warszawskiej 10/12 
| Ludwik Zittman bez stałego 
miejsca zamieszkania 

Dziarnowsk aresztowały 

został w łodzi 

w chwili edy usiłował podia 
100 złotych na podstawie stal 
szowanej książeczki oszczed 
nościówej w tamtejszym trze 
dzie pocztowym Przy areszt 
wanym znaleziono materiał do 
pndrabiania n'sm | pieczeci 

Na skutek otrzvmanewo thl 
tonorramu z Łodzi o aresvto 
waniu. Dziarnowskiewą 


i 


Prva 
śledczę w Tornniv przeprowa 


x 


Panle 
K A iR R| 


"a 
õi 


Z Katowic donoszą: 
Karol Albert Löwi 
kier z Berlina 
z berlińskich banków sprzenie 
wierzył około: 500/000 marek 
niemieckich zbiegł na teren pol | 
skiego Giórnecgo Ślaska I 
tu sie ukrywał, 
Na prośbę władz niemieckich 


Nadużycia trz 


Z Częstochowy donoszą: 
Dyrektor fabryki „Union Tex! 
tile" p. Stalens zawiadomił tut. 
wydział śledczy že urzędnicy 
Bolesław Krakuusan.lań Wa 
latek 1 Tadeusz Kurzak wspól 
nie po porozumieniu się dopusz: 
czali się systematycznie nadt- 
Żyć przy sporządzaniu list pla 

cy. wvkazułac nadwyżkę 
sum niewłaściwych. | 


na 


dzenia, które doprowadziły do ci 


leziono: ksiażec 
ciowa P. K 0 


ku dniami 


Zittwana 
Urzędzie Paczt 


val podjąć 100 


iecja kwot 
tepia 
wych: 


+45 14 
Unishnwy 
| IDA zł 
i Ki tno 
| ło Kruszwica 
IN zł Ski 


Iróu 


ern 

rem Inh Śrnda 
toce INO zł 
Września 
lR Ketat worki 
Zitman inż 
nomina. 


ne 


| 


« 


aresztowany przez polską polch 


|przęprowadzono 


nstein ban|na tut. terenie. w wyn ki 
który w jednvm|rvch przytrzymano defratl 
w jednej z restauracyj w 
powiat Pszczyna. LO 
|stein po porozumieniu Z wi 


[SZU 


policia 
trop druriego oszusta Lii 
Aresztowana 8 


Chwalszewo 1M zł 


zkę oszCZ 


Nr. 69307% 


stawiona na nazwisko Lm 
| skiej na Sumę 2. 
ipier hektoerafic 


32 82 zła 


znv Prz 


wpa 


p 
*wvm w 


również w chwili gdym 


zł 


Badanv. przyznał sie dań 
działu w fałszowaniu M 
zek oszczednościowych i 
pieńieżnych 4 
urzedąch 


100 zł. AN 


Ciechocin 
1000 zł 


Strzelił 
100 zł PH 


iewice MM 


poi, 


100 zł 
Porm 


(in'ezna 100. 
100 zł 


Nąz wim 
huły wyw 
sobie nie 


o a a 
nem'ecki 


dochod! 


mi sądowemi wydany 4 
władzom niemieckim. 


X X annn 


ech urzędników i 


w fabryce „Union lexfite". 


szedł do sum 400 — 500 


todrniowo, 


W miesiącu w 
Bolesław Krakowian zostali = 


l 


rzęśmiu 1% 


dakin z fabryki. a wiedz 


nadużyciach 


popełnianych 


dalszym ciągu przez dwóch 
tatnch, zmuszał ich do pla 


| 


mleslecznego haraczu 


Nadużycia te zaczęli wspom-|7 Sum oslaenietvch przez 

Mani urzednicy uprawiać od ro- droca nadużyć Uzyskane 4 

nie odzvskawszy przytomności |ku 1925 stopniowo. In'ciatorem sposób pieniadze trwonili 
Ciało tragicznie zmarłego za-|tych nadużyć był Krakowian nie na różnych hulankach i 


Bolesław który. począwszy 
dokonywać nadużyć od niklych 
sum tvgodniowych. wkońcu do- 


jej fotografję. oderwany man- 


puszczenie, iż Tomkiewiczów- 
na popełniła samobójstwo 
przez utonienie się, 
Zarzadzone na miciscu poszi! 
kiwania w rzece nie dały żadne 
go wyniku. Tomkiewiczówna 
zaś opuszczając dom oświad- 
czyła. iż odbierze sobie życie. 
Poszukiwania za  Tomkiewi- 
Czówną zarządzono. 


Flawja przeżegnała się i pa- 
trzyła na siostrę przerażonemi 
oczyma. 


Pewnego pięknego popołud- 
nia dnia świątecznego, Sigis- 
bert'owie zjechali do Flawji we 
troje: an, pani | jasnowłosa 


| KRZ 


ciach. 


Dotychczasowe straty f 


dzone przez 


wspornnianyć 
rzedników zarzadowi 


fai 


slezaia około 40.000 zł. 


Wyrmienionych 


— p 


7 p Prag 
a a KB 
— 


W. LIPIŃSKIEG 


aresztow 
A 


ih i > 


szkoła tańl_ 


Traugaf 
(Grand & 


0 


Rozpoczynają się nowe komf 
„Lekcje praktycz 
w środy iniedzi 


Zapisy codziennie, 
p 


E R LA SDE W 


Zamilkła, przy 


glądając 


kom swoim, zniszczonym pl 
Biednym zużytym I bezużył 


nym narzędziom. 
rękoma 
sem głuchym. — 


Co mam robić obec 
swemi, — rzekła 


Chyba 


złożyć je i odejść stąd, 


Albina, której błękitne oczy jaś |nąqwszy nogi... 
niały w różowej twarzy. Mała Albinka podeszł 
Delfina siedziała w głębi ma |niej, podając jej ręce i 


łego ogródka. Na widok swoich 
państwa powstała z miejsca I 
skłoniła się z powagą, jak to ro- 
biła, gdy służyła u nich, 

— No ! cóż, moja zacna Del. | 
fino? — witała ją pani Sigisbert 
— czy jesteś zadowolona? 

Stara rzuciła swym chlebo- 
dawcom spojrzenie złe  Zaci. 
snąwszy usta, wyprostowana, 
jak drąg, dwukrotnie poruszyła 
głową przecząco. 

— Do licha, Delfino! — zau: 
ważył p. Sigisbert zdumiony, — 
Masz tu spokój chyba. I korzy- 
stasz z dobrze zasłużonego wy- 
poczynku! 

— Zasłużonego! — oburzyła | 
się stara. — Czy za swoją pra- 
cę zasługuje się na podobną ka- 
rę? Jestem więc tylko łachma: | 
ASA którego pozbyć się moż. I 
1a 


sząc ku niej swój 


| Delfina odtrąciła 


świeży 
ją: 


pal 


— Nie dotykaj mnte, 


ko trupem, 


|no! — rzekła, — Jestem jt i 


W oczach jej zabłysły 


łzy, gorzkie łzy, które po 
mała. Nie wyrzekła już 4 
bo wzruszenie zdławiło jel 
|Ruchem stanowczym pożelig 


swych państwa. 
Nie darowała 


im nie mogła, Stworzona d 
kiej pracy, prosta kobieta 
ię całą swą 
istotą, wysuszonemi mięśfą 
niezużytą swą energja pri 
yrokowi, którego ~% 


rała się 


ko w 
mieć nie mógł jej 


ny mózg: przeciwko wyp? l. 


kowi po pracy, 


im. Wybs 


spracoj 


starczy, *) 


um. LĄ 


= 


40 


zr zawezażz «e 
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a Horwsze rozgrywki Kod, 


Ciekawy k=lenqdarzyk. 


Na walnem zebraniu Ligi wy! Czerwiec: 1 — Wisła — Cra 
OSówano pierwszą rundę roż- |covia, Warta — Garbarnia, Po- 
grywek ligowych, która przed- |lonja — ŁKS., Ruch — Pogoń; 
stawia się następująco: 13 — Ruch — ŁKS, Legia — 
Kwiecień: 6 — ŁKS, — Ł.T. Warszawianka; 15 Dzień 
„ Cracovia — Ruch, cą PZPN-u; 19 — Legja — ŁKS, 
„Warszawianka, Warta — Po- |Garbarnia — Czarni i ŁTSG— 
lonja; 13 — Ruch — Legia, ŁKS |Pogoń; 22 — ŁKS, — Pogoń, 
— Garbarnia, Wista — Warta, Warła — Cracovia, Wisła — 
Czarni — Cracovia, Warsza- Ruch, Czarni — Polonja, War- 
wanka — Polonja; 20 — Gar- |szawianka — ŁTSG.; 29 — War 
barnia — Wisła; 27 — ŁKS, — [ta — Czarni, ŁTSG. — Garbar- 
Wista, Polonja — Pogoń, Cra- |nia, Cracovia — ŁKS, I Pogoń— 
covia — Garbarnia, Warta — |Legia, 
Warczawianka 1 Czarni — È. T. Lipiec: 6 — Pogoń — Warta 
S. G, Legja — Wisła, Cracovia — Ł. 
Maj: 3 — Legja — Warta, |T. S. G. i Ruch —- Czarni; 13— 
Pogoń — Wisła, ŁKS, — Czarui; |Garbarnia — Pogoń, Warsza- 
— Garbarnia — Polónja, War- |wianka — Ruch, Czami — Wi- 
szawianka — Cracovia, Ruch— |sła i ŁTSG. — Legia. 
ŁTSG.; 11 — Dzień Polskiego | Kluby, wymienione na pierw 
Zwiazku Piłki Nożnej; 13 — Ł.|szem miejscu, są gospodarzami 
BA — Warszawianka, Pogoń |zawodów. Nie wylosowano jesz- 
— Czami, Ruch — Garbarnia, |cze następujących spotkań: Ł. 
acovia — Legja ! Polonia — |T. S. G. — Polonja, Legja — Po 
Wisła; 25 — Wisła — ŁTSG., |lonja, Garbarnia — Warszawian 
Pogoń — Cracovia, Legia ka i Polonja — Ruch 
. Garbarnia; 29 — ŁKS. — mów 


ta i Warszawianka — Czarni, 
Żetony dla siedmiu wybrańców 


sekcii kolarskie; L. K. S. 


h W dniu 25 b. m. podczas spe-|niestrudzonych działaczy spor- 
ślalnej uroczystości najbardziej|jtowych I kolarzy brzmią: Zyg- 

służeni członkowie sekcji ko- |munt Krachulec, Józef Pfeiffer, 
arskiej Ł. K. S, w ciagu jej pię- | Stefan Wierucki, Klemens Urba 
cloletnicgo istnienia otrzymaja |nowicz. Henryk Neszpet, Leon 


= 


ar- 


kii : Ra e 

U srebrne żetony pamiatkowe. |Szymański, Stefan Suwała. 

P etony te zawisna na pier-| Na tejże uroczystości p. Igna- 
08 ach siedmiu wybranych. któ |cemu Mikołajczykowi zostanie 


izv położyli duże zasługi w two | wreczonv dvplom za dotychcza 

Tzeniu 1 dalszej organizacji czer [sowe „wyczyny* sportowe. 

Wonych kolarzy. Nazwiska tych | 
ina A X 


Zgierz zwyciężył Pab'anice. 


Ciekawe rozgrywki na drewnianym 
stole. 
Działoszyńtski — Walter B. 


Plerwsze rozgrywki ping-] 


9] bongowe w Zgierzu o _mistrzo- |10:1; 15:21 punkt. 0:2. j 
"p Kwa klasy „A“ Ł.O.Z.P.P. w|  Czernikowski — Dawski 
dź žalu Makkabi pomiędzy dru-|21:17: 21:19 punkt. 2:0. 
s. Żynami Krusche i Ender z Pa-| Mecz należał do bardzo cte- 
A anice a Makkabi (Zgierz), |kawych I trwał prawie 3 go- 
H Brzyniosły zwycięstwo Zgie- |dziny: była to prawdziwa wal 
Tzowi w stosunku 6:4, Wyni-|ka sportowa o zwycięstwo, 
poszczególne przedstawiają tem bardziej iż obu druży- 
ę jak następuje: inom zależało na wygranei. Naj 
z Glazer — Walter H. 14:21; ciekawsza partja była Daw- 
| 81:14 punkt 1:1. skiegn z Czernikowskim. która 
w Szapszowicz — Łyszkowski |trwała godzinę. Sędziował bar 
L 17; 23:21 pumkt. 2:0 dzo dobrze p. Najder. 
ross — Post 19:21: 26:24 | R 
Dłinkt 1:1 
va 


„Panienką z obiektywem” 


| ma ekranie: „Casina”. 


Dawno niewidziano na ekra-|Jest to ten specjalny rodzaj 
łach łódzkich Bebe Daniels |twórczości filmowej, który na 
kwiazda o wielkim blasku arty widownię wprowadził genial- 
Stycznym, gości na ekranie ki- |nego Charlie Chaplina. Harol- 


„£ CHO" 


na wsi polskiej. 


Od Biura Lig! Kat. otrzymaliśmy 
następujscy komunikat: 
Na odbytej w Łowiczu konferencji 
| poświęconej zagadnieniom kultury 
| wiejskiej w Polsce ujawniły się ten- 
dencje co do charakteru rozwijanej 
roboty. Delegaci Związku Nauczyciel- 
stwa Szk. Powsz. jako też I osoby, 
zajmujące oficjalne nawet stanowiska, 
wypowładali nietylko zapatrywania 
niezgodne ze światopoglądem chrześ- 
cijańskim, ale wprost wrogie temu 
śwłatopoglądowi, Jeden z delezatów 
zaatakował chrześcijaństwo, jako „re 
ligis niewolników rzymskich”, a Jedna 
z osób w ten sposób się wyraziła: 
„CI Indzie tylko mogą tworzyć, któ- 
rzy malą swego boga. Nie poruszam 
tego, który bög jest lepszy. To obo» 
jętne”, 
Czyż wobec tego można mieć wat 
pliwość co do luitencył ludzi, którzy 
tak mówią? Czyż nie jest jasnem, że 
zabiegi Ich zmierzają do tego, by z du 
szy ludu polskiego wyrwać to, cokol- 
wiek w niej pozostało chrześcijańskio= 
go. Wszystkie sity skoncentrowane 34 
okoła tego, by zamiast Ideałów religi) 
no - moralnych na ws! polskiej królo- 
wały ideały lalcyzmu, Bóg powinien 
według krzewicieli tej nowej kultury 
na wsl polskiej 
ustąpić miełsca bożkom 
stworzonym przez współczesny lal- 
cyzm. a przejawiającym się w wyłącz 
nym kuicie „bonoru*. osobistego In- 
teresn, czy też materializmu Konsek- 
wencją też takiego postanowienia 
sprawy musi być 

catkowite roztufntenie obyczajów. 
Zamiast chrześcijańskich zasad e- 


Warszawa, czwariek 1411,7 m. 
11.58 — 12.10 Sygnał czas. Konm- 


I MOKON ideati TEJ 


i 
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Radjo-kącik 


emon erw 


ino- marala 


NOTUWANIA ZŁOTEGO 
ZAGRANICA. 


Londyn 43.39, Praga wypła- 


f n j ta na Warszawę 378.02 
tyki mają na wsi obowiązywać zasa- |360 02 Wiedeń czeki 79.58 — 


dy etyki niezależnej. Jak na tem wyl- | 4 „sa ` 7 
dziemy — nie trzeba wspominać. Poj Eg i 
. 11, + J 


, | 
Każdy, ktokolwiek głębiej ujmuje | „a Warszawę 46.82 | pół — 


rzeczy, mus! niewątpliwie przyznać, | 47 02 i pól na Katowice I Po- 
że tdeaty religijno - moralne nietylko znań 4680 — 4700 


podnosiły pod względem religijnym 
GIEŁDY ZAGRANICZNE, 


wieś polską, ale także były ostoją du- 
cha narodowego I podstawą pracy na 
polu społeczno - gospodarczem jej} Londyn. Notowania końco 
mieszkańców. Krzewiciele zaś no-|W€e: Nowy Jork 486.73, Paryż 
wych prądów lalckich, wyzutych z 0- 123.90, Berlin 20.37, Amster* 
bowiązku oddawania czci Bogu 1 u-| dan 12,70 9/16, Hisznania 37.80 
znawania Jego praw, niedość, że wy- Bruksela 3495 1/4. Włxhy 
rządzają olbrzymią | niepowetowaną | 72.99, Szwajcaria 25.19 5/8, Ko 
szkodę ludności katolickiej wsl pol- penhaga 18.19 5/8. Szwecja 
skiej, ale także niszczą fundamenty | 18-13 3/8, Oslo 18.21 3/4, Praga 
jej dotychczasowego rozwoju. 164.50, Wiedeń 34.60, Warsza- 
Przeciwko takiej niszczyctelskiej | W2 43.39. 
robocie społeczeństwo zdrowo myślą-| Paryż. Notowamła końcowe: 
ce musl się kategorycznie zastrzec— | Londyn 123.90 1 pół Nowy Jork 
Stanowisko jednak tego spoleczeń- | 2:3 46. 
stwa Gdańsk. Notowania w guide 
nle może być wyłączułe negatywne, nach gdańskich: 100 złotych 
ale powłnno ujawniać się wa wzmo-|5/.61 — 75. telegraficzne wy- 
żonej akcji katolickiej na wst polskiej. 
Ideały religijno = moralne muszą prze 
niknąć do wszystkich organizacyj 
wiejskich: kółek rolniczych, straży 
ogniowej. stowarzyszeń młodzieży, 
kooperatyw, stowarzyszeń matek, mę Zapotrzebowanie na dewizy 
żów It.p na zebrania giełdy walutowej 
Na rzuconą rękawicę przez ludzi. | było wprawdzie większe nie się 
wyzutych z tdeałów rellgiino-morat- | cało jednak normalnvch rozuiie 
nych, społeczeństwo katoiickie niewatlrów. Doszło także do niellcz- 
pliwło odpowie wytężoną pracą w|nych obrotów gotówkowych do 
kierunku skupienia wszystkich swych ||larami St. Zjednoczonych po 
sił nietylko w celu odparcia zakusów |kursie wyższym. ale różnic 
wrogich. ale także w celu rozwoju w|kursowe były niewielkie + n'* 
całej pełni akcji katolickich. przekraczały 3 gr. Po kursach | 
R. zwyżkowych zawierano tranza 
- kcje dewizami na Belcię o 1 gr., 
na Belgrad o 1 gr.. na Pragę u 
ćwierć gr., na Sztokholm o 5 
er, I na Szwajcarię o 2 gr. Stra- 
19.30 — 1955 Dr. Załuski: „Odznaka jciły ćwierć grosza dewizy na 
sportową Pol. Zw. Nancłar.* |Parvż | 2 gr, na Wiedeń, Bez 


19.58 — 


KJ ŻYCIE EKONOMICZNE. 


płaty na Warszawę 5758, — 
72, czek na Londyn 25.01 3/4. 


BAWEŁNA. 


Liverpool, 21. 1. Amerykaft 
Ska, zaniknięcie: styczeń 9.15, 
luty 9.15, marzec 9.21, kwie* 
cień 9.23, maj 9.30, czerwied 
9,31. lipiec 9.35. sierpień 9.34, 
wrzesień 9.34, październik 9.33 
listopad 9.33, grudzień 9.36, 
loco 9.45. 


Liverpool, 21. 1. Egipska, za 
mknięcie: stvczeń 13.76, ma: 
rzec 13.89 maj 14.10, lipiec 
14.31. październik 14.51, listo- 
pad 14.65, loco 14.40. 


Nowy Jork, 21. 1. Amerykań 
ska. zamknięcie: loco 17.40, 
Komtrakty południowe: sty- 
czeń 17.19 — 20, Inty 17.25, ma 
rzec 17.34 35, kwiecień 
17.44. mai 17.55 — 56. czerwiec 
17.62, lipiec 17.69, sierpień 
17.69, wrzesień 17.68. pażdzier 
nik 17.68, listopad 17.72, grits 
dzień 17.76. 

pa m" ź 


Waluty, dewizy i akcje 


na giełdzie warszzwskiej. 


AKCJE PRAWIE BEZ ZMIAN. 


Zainteresowanie obrotami na 
zebraniu giełdy akcyjnej było w 
dalszym ciągu słabe, a w kom 
sekwencji t>go obroty ! tenden 
cja dla akcyj nie wykazywały 
poważniejszych odchyleń od dos 
A pap zydzi stanu, Jedyny, 
alo doniosły wyjatek stanowi 
akcje najpoważniejszej u nas 
spółki akcyjnej t, zn, Banku Pol 
skiego, które cieszyły się spe 
cjalnem zainteresowaniem i po- 
pytem ł przyciągały do siebie te 
wagę niemal wszystkich obec 
nych na zebraniu członków gleł 
dy. Poza tem jednak ożywienie 


nikat meteoroiogiczny, .00 Sygnal czasu. 

1230 O czem wiedzieć powima do- |20.00 — 20.15 Dalszy ciąg skrzynki 
bra gospodyni, pocztowej. 

— [4.00 Koncert szkńdny, 20.15 — 22.15 Komcemi wieczorny. 


zmiany utrzymały się pozosta- |było minimalne, tranzakcje zaś 
łe dewizy na Londvn. Nowy zawierzno tylko co do niewiel- 
Jork. Oslo | Włochy. po stałym kich tości materjału I po kur- 
też kursie obiepał Kabel. 


— 15.00 Przerwa. 

Komunikat gospodarczy. 

— 15.45 Przerwa. 

Komunikaty L. O. P. IP. 

— 17.15 Muzyka gramot. 

„Wśród książek". 

E Koncert popołudniowy, 

Rozmaśości 

Gielda rolnicza. 

— 1940 Płyty zramołónowe. 

` — 2000 Symel czasu. 

20.00 Feljeton. 

2015 Koncert wieczorny, w przerwie 
komunikat Teatrów Miejskich 
ora£ program na piątek, 

22.35 Konuukaty PAT. 

23.00 — 24.00 Muzyka tanecznm, 


a RA EK A Z 
naDZE 
WSSE 
Ż85858$ 


Katowice, ozwartek 408,7 m. 
1158 — 1230 Sygnał czasu oraz ko- 
munikat meteorologiczny, 

12.10 — 1240 Muzyka gramof, 

1240 — 1400 Koncert dla młodzieży. 

14.00 — 16.00 Przerwa. 

16.00 — 16,20 Komunikaty, 

16.20 — 17.15 Koncert garmof. 

17.15 — 1745 Odczyt prof, H. Mo- 
ścickicgo, 

1745 — 18.45 Koncert kameralny, 

18.45 — 19.05 Rozmańtości, 

19,05 — 19.30 Skrzynka pocztowa, 


22.15 — 22.35 Konnumikat meteorolo- 

głozny oraz program na piątck.|SŁARSZA TENDENCJA DLA 
22.35 — 2300 Kommmikaty PAT. POŻYCZ. PAŃSTWOWYCH. 
23.00 — 24.00 Muzyka taneczna. DALSZA ZWYŻKA IISTÓW 
ZASTAWNYCH. 


W dziale papierów państwo” 


= 


Konigywusterhausen, czwartek 1635, | 


12.00 — 1430 Muzyka sramofonowa. A 5 
PE LAA mę adr, wych mimo znacznie żywszych, 
OCENE z Bulik niż dotychczas obrotów, pang- 
z 3 cz” wała tendencja zniżkowa, — 
A fiz o. AEC Szczerólnie "dotkliwa stratę 
19.20 H. Wall: Przedsiębiorstwo a | 7 71,75 Sr. poniosła Dolarówka, | 
Pain , ° = |gdyż podane do wiadomości or | 
i sgólnej warunki, na jakich wypu 
MO Andycha l OBU] 8 ` f; aici pi 
00. Adü rok: Mtaradks. 2 , |szczoną zostanie nowa serta tej| 
20.45 Koncert orkiestry wojskowej. | : 1 A 


pożyczki nie zupełnie dobrze zo| 
[staty zrozumłane przez spekula- | 
cję zawodowa. która przez nad=| 
mierna podaż wywołała zniżkę | 
kursowa. Po obniżonych kur- 
sach oddawano również 4 I pół 
la celów nauko-|Proc. Poż. Inwsetycyiną o 1 zł 

75 gr., 5 proc. Poż. Konwersvf* 


mast. ickcja teńców I muz tam. 
— X — 


O dawnych I obecnych 
zwierzyńcach. 


Zbieraląc 
wych materiał o dawnych i 
obecnych zwierzyńcach w Pol 
sce, upraszam jak najgoręcej 
wszystkie osoby, którym jest 
wiadome, że ktoś z obywateli 
ziemskich ma tub miał przed 
dawnemń laty zwierzyniec, © 
łaskawe dokładne podanie mi, 
gdzie był ten zwierzyniec oraz Popyt na prywatne papiery 


ną o 25 gr. i 6 proo. Poż. Dola- 
rowa o ćwierć procentu. Przy 
dotychczasowych kursach u- 
trzymały się tylko 7 proc. Poż. 
Stabilizacvjna oraz listy zastaw 
ne i obligacje banków państwo- 
wych. 


sach prawie nie różniących się 
wy oowazych po fe lo. W, 
ziale bankowym szą zwyż 
kę 2 zł, 25 gr. osiągnął Bank 
Polski, Po dotychczasowej ces 
nie zakupywano Bank Zw, Sp. 
Zarobkowych. Z papierów c@- 
mentowych obracano po niee 
zmienionym kursie  Firleyem. 
Akcje węglowe Warsz. Tow. 
Kop. Węgla į naftowe Nobla 
żadnych zmian kursowych nie 
wykazały, Z ekcyj apid Icz= 
nych poprawił się o 25 gr. kurg 
Lilpopa, straciły jednak tyleż na 
kursie Starachowice, W pozosta 
łych działach do tranzakcyj na» 
dających się do notowania nię 
oszło, 


GIELDA ZBOŻOWA. 


Warszawa, 22 stycznia. Tran 
zakcje na giełdzie zbożowe”to- 
warowej za 100 kg. fr. st, Wars 
szawa. Ceny rynkowe: żyto 21 
— 21.50, pszenica 37 — 35, o* 
wies jednolity 19.50 — 20.50, jẹ- 
czmień na kaszę 22 — 23, bro" 
warny 27 — 27.50, groch polny 
jadalny 35 — 38, fasola biała 78 
— 83, mąka pszenna luksusowa 


, na Casina" a ra |da Lloyd: ste 
M ze i pawena i A podobny tyg aO im |WSZelkich mych bliższych |procentowe wciąż rosną, dzięki |68 — 72, 4/0 — 59 — 61, żytni 
5 Wem“, Artystka ta o możliwo | dziedzinie typów niewieścich szczegółów. czemu tendencja w tym dziale jpg, typu przepisowego 38 — 
H Śclach interpretacyjnych bar- |sądząc po „Panience z objek* WIEK SZKOLNY Proszę też o podańłe połaci |ma niezmiernie mocny charak: |38.50, otręby pszenne szale 20 
af nzo szerokich. zdumiewa swą |iywem* — to dużo danych ku| Nr. 24 „Wieku Szkolnego” |l2Sów, leśniczówek, zaścian-|ter. Znów in naona że rf gady Hg 16 = E 
P ajeczną skalą mimiczną |temu ma Bebe Daniels. Jej|przynosi następujące artykuły; | ÓW zwanych „zwierzyńcem”", ||. z. ziemskie o 65 gr, 4 i pół |nie 11 — 11.50. kuchy Iniane 39 
spaniały żywioł młodość! |szybka reakcja na zjawiska ko|„Czem zająć młodzież podczas | VTeSzcie miast, gdzie są ulice proc, ziemskie o 25 gr. 4 i pół |— 40, rzepakowe 29 — 30. Ob: 
Smperament wiosny w rozkwi |miczne. odrnchowe chwytanie |świąt" dr, S. Bjernstein, „O do- |7Wierzynieckie itp. żywe ja Vantewy o 50 gr. oraz |roty średnie. Usposobienie spos 
le w kuźwicy talent. potrafił [momentów komediowych. boga |brodziejstwie świąt” Wł. Kop.|, Za Wszelkie bliższe dane o e pon ana EE z. |kojne, 
wydąć dojrzały owoc umiejęt- |ta mimika. żywość tempera- |czewskiego, „Sporty zimowe” |!" arich za eg dzieł, m, osią ak Ary 5 gr, A. CESAREA 
ści aktorskich. Aby taką |ment zwoiste odczucie duszy|W Prażmowskiej, „Sprawa od. |» pd m Bem EO TROSA OE [USET ar Oe pestką ° 
ale kreacji rozwinąć trzeba |człowieka to są zadatki, aby |żywiania a nastroje świąteczne” dz najdrobniejsze wzmianki o Le siyan 7 w: - a rE Popieraj 
; T niepomjiernego talentu. Bebe Daniels, swój typ kome= |dr, M. Kłosińskiej, „Wiejskie og awnych tod sio będę nę a Loa; pa u R pier | 
y jakim talentem olśniewa Bebe |djowo-fltmowy stworzyła. Te+|niska wychowawcze szkół wiel- |™OCno zobowiązany, dając wy |%ie ZN ki pa Py Obli. Czerwony Krzyż! 
f aniejs. „|%0 jei życzymy z calego serca |komiejskich” dr. Stendiga. No- "22 mej wdzięczności! w przed |poważne s > łacza F 
B Panienka z objektywem „Panienkę z obiektywem" |wele: „Radość świąteczna” J.|T!oWie pracy, którą przygoto” pean m. Warszawy "STansancy) 
poe Daniels zdradziła jeszcze |polecamy wszystkim zwolen* |Korczakowskiej oraz „Rycerzyk | WUI€: tarha 2; > ERAR MATTAS 
Sa ASA Ra pda WRA dobrych p Ba t leś Z. w a bc ot ku rody Aż ei dc 
za jej przeboraty talent. a| Nad rrozram film polski p. umer świąteczny tego niez zał, i 
anowicie możliwość grania | Dróżn'k* w którym qłówną |nego dla rodzioić i ii zgóry w imię nauki szczerą Spadek importu 
j ultrakomedjowych. „|role kremie artvsta scen pol-|pisma uzupełnia artykuł recen- podziekę. w najważniejszych działach 
; le :Panienka z obiektywem” |skich Stefan Jaracz. zyjny, „Książki dla dzieci ! mło-| Józef Władysław Kobylański, iezy | PO 
St komedją amerykańską. dzieży” W. Borudzkiej oraz cały kapitan Zmniejszenie przywozu w|rów specjalnie zwalczanych 
-xX szereg ilustracyj. Przemyśl. ul. Katedralna 3. |ciągu 11 miesięcy 1929 r. w po-|przez Ligę Samowystarczalno” 
RZEZ OWO TE ZEE EE E EEE T E EE T E E ÓW z tym samym okre- |Ści Gospodarczej wyniosło 133 
| x TEATR MIEJSKI medii buduarowej A. Bibesco „Która to była”. | DZISIEJSZY KONCERT ARTURA RUBIN- |5€m _ 1928 r. w grupach towa- miljonów złotych. 
i$ | jutro o godz. 8.30 wieczorem sztuka A. W najbliższych dniach premiera komedźi auto- STEINA, W ty 
Strindberga Ojciec" z dyr. K. Adwentowiozem | ra francuskiego Verneuf'a „Pani Vidal ma ko] por Rubinstein. ulubieniec Łodzi, którego Wyszczególnienie .— M T haa i a A 
Aas tytułowej 3 chanka* w reżyserii Wi. Ziembińskiego, Deko- czarująca gra od poziomu najsubteiniejszego ll- SIrwki 9,037 8.187 
y Ztuka J’ Gordina p, t „Rzeź“ w adaptacji | racje E. Płetkiewicza. ryzmu do olbrzymich wzniesień wyrazu drama- Ryż 60.160 29.580 
| icznej Jana Zandmera ukaże się w cafoliźszą tycznego | płanistowskiego efektu budzi olbrzymi Tłuszcze Jadalne 89,736 78,708 
> wal 25-g0 b. m TFATR POPUT ARNY. entuzjazm śród słuchaczy, wystąpi tylko rag le- Skóry surowe 69,656 38,013 
dnie niedzielę, dnia 26 b. m. o godz. 12 w polu- Da, czwartek ! piątek cieszący się niesłabną | den w dniu dzisiejszym w sali Filharmonii o go- Skóry wypraw. 94.798 80.855 
, „p odbędzie się pierwsza wielka rewja dziecin- | cem powodzeniem interesujący melodramat z rO| dzinie 8.30 wieczorem. Będzie to I5-ty koncert Kauczuk i wyroby z niego, 61,712 42.206 
i W Łodzi K. Tatarkiewicza 1 Z. Białostockiego. | syjskiego „Kocioł czarownicy”. mistrzowski. Niewielką ilość pozostałych biletów w tem obuwie z kauczuku 15.153 6.873 
ty program złożą sę: barwne tańce, śpie- |. W sabote premiera 3-aktowej krotochwił M. | nabywać można w kasie Fäāharmonji. Kosmetyki 1 pachnidła 9,901 9,123 
A Sd z udziałem widowni, podarunki dla nai- | Kratza „Zażarty automobilista" czyli „300 kilome Maszyny rolnicze 36,763 26,528 
stęp paiełszych dzieci I t. d. Sensacją będzie WY | erów na godzinę" w reżyserii St. Debicza, Kołowce 16.039 15.243 
dzy gy poka Brości, znanej już publiczności Wobec licznych zgłoszeń publiczności kierow- DYŻURY APTEK. Papier ł VOE: z pap. e Dea 
3 z sati $ : 9 wickiego. Tkaniny baweł. £ 8, 
mek do mbya w kasia zamawia, Pisti- | parwne 1 erro niee widowzko da dzi p t | pórkowakłego 21, W. Danieleckiega ulica | Konfekcja 24.662 22,107 
| "me tel. 164-00) od 10 rano do 7 wieczo- | Kopciuszek" w sobotę o godz. 4 po poł, Ceny | Piotrkowska 127, Ilnickiego, Wólczańska Kar wyr. dziane dd 7.006 
, przerwy, miejsc od 50 gr. do 1.50 gr. przyczern osoba ku-| 37, J. Hartmana, Młynarska 1, J. Kahana. zież 1 galanterja 8ST 12.161 
, Dz TFATR KAMFRALNY. pująca jeden bilet może wprowadzić jedno dziec] Aleksandrowska 81, b) Razem 611.936 473.552 
À jutro ostatnie powtórzenia lekkie] ko- ' ko do lat 7-młu bezpłatnie, ——— e 
| . 
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amawasa towarzyszka iemnoo Krala. | 


Goście z Martyniki. 


Nicea, w której wre obecnie | zo „trzeciego”, którego porzu- 
„= jak wiadomo — sezon zimo* |ciła dla bogatego niezmiernie 
wy była onegdaj widownią |Kreola. Gdy jednak mąż podą- 


warła 

wielkie wrażenie 
wśród gości, przebywających 
w eleganckiej miejscowości. 


uwagę w tem środowisku, 
gdzie nie tak łatwo być za- 
aważonym, młoda, niezwykle 
urodziwa para . On. Karol. o 
ognistych. czarnych oczach. o” 
Fwkowej, ciemnej skórze, 
przez którą przebijała jednak 
często luna gorącej krwi — 
ona 
złota blondyna, 

lcz nie z tych bezkrwistych, 
anielskich piękności. wygląda- 
lących jakby zdjęte z obraz- 
ka.. lecz iskra płomień. uoso- 
bienie temperamentu... Za- 
ntersowany zarówno świat 
meski jak kobiecy, niebawem 
dzielił się wiadomością, zdoby 
tą od „łużby hotelowej. że nie- 
zwykła para pochodzi z Mar- 
tyn'ki. gdzie pan Lardelli est 
właścicielem olbrzymich plan- 
lacyj 

Kto była ona? — różni róż- 
me mówili choć w liście gości 
hotelowych była zapisana jako 
prawowita małżonka pama Lar 
delli 

Oboje państwo Lardelli n'e 
zawierali 

żadnych « nałomości, 
pPoprzestając na swem towa- 
rzystwie. Aż przed tygod- 
niem nastapi? nowy zwrot w 
Życiu nterosującej pary 
zwrot  komeitowany rormai 
cię przez światek międzynaro” 
dowy. bawiący w Nicel. 

Zjaw'i się nagle na w'dów 
ni.. ten trzeci... Chodził pod 
oknami mieszkania Lardellich. 
rzucal w te okna pełne zapy- 
tañ spojrzenia.. Gdy Lardello- 
we wychodzili razem. poprze- 
stawał na chłodnym. grzecz* 
nym ukłonie. Lecz gdy, co 
zdarzało się nierzadko teraz, 
pan! wyszła sama. przystępo- 
wa! do rlej natychmiast | za- 
mienia! jakieś gorączkowe. po 
śp'eszne frazesy — on jakby o 
toś błazał, ona jakby odma- 
wiata, 

broniła się rozpacznie, 

Aż oto ta pikantna dla obser- 
watorów tajemnicza gra na- 
mietności znalazła ntespodzia- 
ny tragiczny finał. 

Onegdaj rano. pani wyszedł- 
jzy wcześniej, połączyła się z 
owym oczekującym na nią mło 


ich była. sądząc z pozoru. jesz- 
tzę bardziej. niż zazwyczaj 
burzliwa. 

Po nadejściu męża. młody czło 
wiek niebawem się pożegnał a 
małżonkowie odbywali we 
dwoje przechadzkę po plaży. 

Nagle Lardelli wydobył z 
kieszeni rewolwer | strzelił do 
żony. Zranił ją w twarz. lecz 
kobieta. 
czeła uciekać, 
cil się za nią w pogoń. dozon:ł 
la i strzelił ku niej powtórnie. 
uśmiercając łą tym razem. po- 
czem sam popełnił samobój 
stwo. 

Okazało się, że rzekoma pa- 
si Lardelli była małżonką owe- 


wem zachodu słońca na księży- 
cu podaje jeszcze następujące 
szczegóły prasa amerykańska 
Zdjęcia dokonano z obserwato. 
rjum Muont Wilson w Kalifor- 
nji Zdjęcia dokonano z odległo 
ści 250 tysięcy mil, zapomocą 
kamery, zaopatrzonej w teleob- 
jektyw o średnicy 250 cm. 
Dzień na księżycu 
trwa 650 godzin, 

ło jest tyle, ile potrzebuje do ob 
rotu dookoła swej osi, To też i 
pachód słońca odbywa się na 
księżycu dość długo. Teleobjek 
tyw był zwrócony w stronę tar- 
czy księżyca w ciągu 5 godzin. 
A Reprodukowanie na srebrnym 

ekranie zdjętych obrazów trwa- 

ło zaledwie 


tragedji małżeńskiej, którą wy” 


Od pewnego czasu zwraca: 


dym człowiekiem. a rozmowa |q 


e —KĄ 


- Księżyc nasrebrnym ekranie. 


i Emocjonujące zdięcia mstytutu 
Carnegiego. 
O pierwszem zdjęciu filmo- | 


XX. 


żył za nią į zaczął jej przypo- 
zaczęła 


minać dawną miłość, 
doznawać 
wyrzutów sumlenia, 


a wresznia nnstąnowiła nawró 
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mogą w dziewiątym, dziesiątym 


roku życia, a nieraz į wcześniej, 


czy muzyka stanowić będzie 
zyszły zawód dziecka, 


iezależność sfery muzykal. 
nej od świata rzeczywistości zo- 
już stwierdzona przez 
Schopenhauera, zdaniem które- 
go sztuki plastyczne į sztuka li- 


stała 


teracka oddają obrazy myśli I 
faktów światowych, gdy muzy- 
ka tymczasem jest iciem zja 


wisk, 


kła, przedwczesna 
muzykalnych dzieci, 


potykamy podobne przykła 
dy przedwcześnie rozwiniętych 
w rodzinach artystów- 


dzieci 

muzyków. Niestety otoczenie 
sztucznie podtrzymuje 

ten przedwczesny 


wla i normalnego postępu dzie- 
cka w Innych dziedzinach, któ. 
rych ominąć nie można, 

Poza tem podziw rodziców, 
krewnych i znajomych ponle- 


kąd zacierania jasny sąd o mu. 


zykalnie uzdolnionych . dzie- 
ciach, Każde z nich uważane 
jest 

za cudowne dziecko, 
o tle potrafi zaśpiewać lub „do 


brać" sobie na fortepianie zasły- 


szaną melodję, 

Na szczęście sama natura w 
większości wypadków ukróca w 
porę nadmiar rekordowych zdol 
ności, zanim zapaść może osta- 
teczna decyzja o przyszłości 
dziecka. Daje się zauważyć 

spadek energji 
działającej jednostronnie, Nieje- 
en przedwczesny płomyk talen 
tu gaśnie, stłumiony nowemi za 
Interesowaniami dziecka, 

O ile talent jego idzie dalszą 
drogą normalnego rozwoju, za- 
znaczyć wypada, że zdolności 
techniczne, t. į głównie wpra- 
wa grającego, zależna od funk- 
cyj mózgu, rozwijają się bardzo 
wcześnie. Wielcy wirtuozi przy 
znają zgodnie, że niewiele lub 


brocząc krwią, por|wcale nie przekroczyli technicz 
Wówczas rzu: |nej doskonałości, osiągniętej w 


młodszym wieku (do lat osiem- 
nastu lub dziewiętnastu), Oczy- 
wiście artysta, dbały o swoją 
sztukę, pracuje nad sobą 


z przerwy, 
chcąc utrzymać technikę, stano- 
wiącą nierozerwalną całość z du 


90 sekund. 

Cóż więc widzi człowiek na 
płótnie podczas ekspozycji tego 
obrazu? Cień za cieniem przesu 
wa się | zapada w krater święty 
ca. Temperatura w tym czasie 
obniża się gwałtownie, — zwła 
szcza, że na księżycu niema 
prawdopodobnie atmosfery, któ 
raby potrafiła zachować pewne 
ilości ciepła, 

Instytut Carnegiego  filmuje 
w dalszym ciągu noc na księży- 
cu. Gdy cały film będzie gotów, 
otrzyma go "o dla wyświet 
lania we wszystkich miastach. 
Nie będzie to widowisko tanie, 
gdyż Amerykanie zechcą zapew 
ne zwrócić sobie część kosztów 
które są bardzo wielkie, 


0% 


| 


Redaktor naczelny: Franciszek Probst 
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Zmudna droga do stawy. 


Żadne mrtystyczne zdolności 
nie rozwijają się tak wcześnie, 
jak zdolności do muzyki. Rodzi- 
ce lub wychowawcy osądzić już 


niepozostających w żad- 
nym związku z rzeczywistością. 
Tem tłumaczy się także niezwy 
dojrzałość 


rozwój, nie» 
jednokrotnie ze szkodą dla zdro 


„ECHO 


ołć do męża. Lecz Lardeli, do-| Żadna ze słynnych gwiazd 
wiedziawszy się o tem, wolał |filmowych nie wie, co to jest 
raczej umrzeć wraz z ukocha-|prawdziwe zacisze prywatne: 
ną. niż zgodzić się na to roz-|go życia Ami jedna znakomi- 
stanie... tość ekranu, artysta czy reży” 

Niezwykła ta tragedja wy-|ser, nie może opuścić swego 
wołała w Nicel bardzo silne |mieszkania bez narażenia 
wrażenie, 'się na dolegliwe, a nieoczeki- 


plomyki 


Przedwczesne 


talentu. 
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szą muzyki, lecz precyzja apara | 
tu nerwowego dosięga szczytu |niu. 

swego w młodych latach i w wa Dalszy rozwój młodego arty 
runkąch aarmalnych utrzymuje sty bierze swoje źródło z uczu- 
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Rewja w filmie. 
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Przegląd mód w wielkiej rewji filmowej „New Jork w nocy" 
(Fox-Follies), 
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Narodziny organizacji pocztowej. 
Kiedy zawieszono pierwszą skrzynkę 


do listów f 


Członek rady miejskiej Pa- Wkrótce między Paryżem 
ryża, , Raul Konstanty Vela la Marsylją kursować siina 
er wpadł w roku 1653 bryki pocztowe. Konie zmienia- 
na kapitalny pomysł. no, mniej więcej, co 30 kilome- 
Dlaczego- każdy list ma być |trów, Listy były wysyłane pod 
WYR przez specjalnego |opaską, astemplowaną przez 
gońca, Czy nie dałoby się stwo- |urzędnika poczty oraz przez po- 
rzyć organizacji, któraby regu- |borcę podatkowego. 
larnie rozsyłała korespondencję Ten sam Velayer zawiesił w 
z Paryża do miast prowincjonal |paru punktach Paryża skrzynki 
nych? do listów a z biegiem czasu po- 
Z projektem tym Velayer u. 
dał się do króla Ludwika XIV, 
był łaskawie przyjęty i otrzy. 
mał przywilej na założenie w roku 1819, Zaprowadziła je 
D biura, Sardynja, 
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Humor niemiecki. 


kacji pocztowej, 
Znaczki ukazały się dopiero 


Dwa wynalazki gwarantujące absolutne bezpieczeństwo 
przechodniów. 
Qdbito na własnej maszynie rotacyjnej 7 
przy ulicy Zawadzkiei nr. 4 


AT 


M a 


krył całą Francję siecią komuni |kj, b 


Czy pan jest żonaty? 


Zbytnia popularność — to mska. 


wane nagabywania ze strony 
zbyt gorliwych wielbicieli. 1 
dlatego też prześcigają się 
gwiazdy w wyszukiwaniu co* 
raz to nowych sposobów zapo- 
biegawczych dla ochrony prze 
ciwko intruzom. działajacym 
zreszta 
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się czas dłuższy na tym stop-|cla, z tego, co arrysta przezywa 


i kładzie swoje piętno na jego 
sztuce, odtwarzanej rękoma. 
Stąd artysta, który w młodości 
swej nie nabył techiyki. nie zdo- 
jła jej uzyskać później i nie bę- 
dzie mógł stawać do konkuren» 
cji z Innymi. Jedynie u śpiewa- 
ków, gdzie zdolności występują 
później, sprawy przedstawiają 
się odrębnie. 

Wielkość talentu jest rzeczą 
ukrytą nawet dla spostrzegaw.- 
czeóo widza į nauczyciela, po- 
nieważ nie stanowią o niej jesz- 
cze inne zalety uzdolnienia w ro 
dzaju słuchu, pamięci, technicz- 
nego opanowania instrumentu, 
dobrego smaku muzycznego i t. 
p. A jednak 
właśnie talent jest rzeczą naj- 

ważniejsz. 
trudniejszą jeszcze do skonstato 
wanią przy kompozycji, niż przy 
reprodukcji. 

Zdarza się właśnie w latach 
młodych, pod wpływem związ- 
ków erotycznych i przeżyć mi- 
łosnych, że siła twórcza ulega 
nagłym wzlotom, które jednak 
wprowadzić mogą w błąd w sto 
sunku do istotnej treści talentu. 
Po szybkich wzlotach dość czę- 
sto następują nagłe obniżenia 
wartości uzdolnienia, Jest rze- 
czą dość ciekawą do skonstato- 
wania, że zdolność określania to 
nów, to, co zwie się bezwzględ- 
nym (absolutnym) słuchem, spo- 
tyka się nawet częściej u arty- 
stów mniejszej miary, niż u ko- 
ryfeuszów sztuki. I tak nprz. an! 
Meyerbeer ani Wagner — jak 
stwierdzili naoczni świadkowie 
— absolutnym słuchem się nie 

odznaczali 

I posługiwać się musieli kamerto 
nem, jako sprawdzianem swego 
słuchu. A jednak powiedzieć o 
nich nie można, by byli mniejszy 
mi artystami od innych gwiazd 
muzycznego śwłata w rodzaju 
Bacha, Mozarta, Schuberta, o 
darzonych wewnętrznem poczu- 
ciem tonów, 
nowoczesnej doby 
stłumiły napływ do zawodu mu- 
i Pomimo to, w pewnych 
sierach społeczeństwa jeszcze 
popierają dążenia do zawodu ar- 
tvstycznego, nie stosując nale- 
żytego krytycyzmu do zdolno- 
ści osoby, pragnącej się 
święcić temu zawodowi. Jest 
ważną rzeczą wziąć pod uwagę 
obok zdolności jeszcze į usposo- 
bienie I charakter danej jednost 
y nie załamała się w drodze 
do postawionego sobie celu, Na 
wet wielki talent, a nietylko 
rzeciętne uzdolnienie, napoty- 
a wielkie trudności dziś, gdy 
koncert solisty zostaje obniżony 
do drobnej części tego, czem był 
dawniej, gay 
przedsięb mę operowe upa- 


8, 
a nauka muzyki w domach pry 
watnych została ograniczona 
minimum, 
Jednak prawdziwe zdolno- 
ści, a zwłaszcza prawdziwy ta- 
lent należ 


piękniejszej sztuki, jaka wogóle 
istnieje. 


Popieraimy 
budowe szpitala 


0. 0.Bonifratrów 
w Chormach. 


Wielka maskarada 
1 marca. 
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Za redakcie odpowiada: 


OPG DZE WANE RZY 


Nr. 41 


m uuu 


D 
1 
sil 
j 


w najlepszej wierze. | 

Przeciętny obywatel spokoł < 
nie może zamknąć drzwi sw€ 
go mieszkania — a świat od: 
cięty jest dla niego, na tak dłu 


go, jak mu się podoba. Lecz 4 
gwiazdami ekranu rzecz mi 

. $ " 1 
się zupełnie inaczej. Nawet i 


niezamieszczenie ich numerów | 
telefonicznych w katalogu nić 
nie pomaga. Gorliwi „wielbi 
ciele" zawsze znajdą sposób 
by dowiedzieć się o potrzebny 
|numer telefonu. 
| Niedawno Nils Asther obu: 
jdzony został o godz. 4-4 
im. 32 nad ranem, -po to, aby 
| zdecydować czyjś zakład" 
co dó tego czy jest on już ż0 
naty, 

czy też nie! 

Znakomity reżyser Cecil B: 
de Mille ma zwyczaj odbywa: 
nia każdego rana dwumitowel 
przechadzki, poczem wsiada | 
do swego antomobilu, czekają 
cego nań właśnie w takiej ode 
ległości od jego willi. 

Lubi on niezmiernie pewną 
drogę, ale nie może odbywać 
jej więcej, niż raz na dwa ty” 
godnie, gdyż w przeciwnym 
razie jest literalnie ogaczany 
przez najrozmaitszych 


ludzi 
domagających się pieniężnego - 


wsparcia, starających się po- 
kazać mu „wyjatkowo“ utalen 
towane dzieci, które „zrobiły 
furorę na ekranie“; spotyka 
także młode kobiety, czyhają: 


ce nań z nadzieją, iż zdoła za* 
trzymać na sobie jego „reży* 
serskie oko“, musi odęaniać 


przeróżnych dzłwaków z ge- 
njialnemi planami robienia mil- - 
jonów", agentów asekuracyj= 
nych oraz 

natrętnych akwizytorów. 


John Gilbert zamieszkuje 
piękny pałacyk na wzgórzach | 
Beverty Hills, dzielnicy naj- 
majętniejszych członków kolo- 
nji filmowej. Gilbert zmuszo- 
ny był wybudować wysoki par 
kan murowany naokoło swej 
rezydencji bowiem sprytni - 
przedsiębiorcy przywozili tam ` 
thtmy turystów dla pokazy" 
wanią Johna Gilberta. gdy ten 
znajdował się w ogrodzie, lub 
na balkonie. Niezwykli cl 
przedsiębiorcy robili na tym 
procederze wcale niezłę inte" — 
resy. 
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Conas po pracy ncypli? $ 


Wieczorne rozrywki Lodz 


Miejski: — Ojciec. 

Teatr Kameralny: — Która to była? 

Teatr Popularny: — Kocioł czarowe 
nicy. 

Teatr Geyerowski — 

Filharmonja: — Koncert Artura Rubin 
szteina. 

Miejska Galerja Sztuki — Wystawa. 
Apollo: — Życie zaczyna się jutro 

Bajka: — Błękitny walc. 

Casino: — Panienka z obiektywem. 

Czary: — Szlakiem, złota. 

Poog. seansów o godz. 4, 6, 8 I 10. 

Corso:—Pod sztandarem bezprawi® 

Capitol; — Asfalt. 

Grand Kino: — Qrzocby ojców. 

Luna; — Arka Noego. 

Mimoza: — Przedziwne kłamstwo Nie 
ny Płletrowny. 

Ośwlatowy: — Żywy trup, dla młos 
dzieży Serce Azji. 

Pocz. seansów o godz. 4, 6, 8 ! 10. 

Odeon: — Człowiek, tkóry kręci. 

Pocz. sęansów o godz. 4, 6, 8 I 10. 

Palace: — Qrzech pięknej kobiety, 

Przedwiośnie: — Ostatni syn. 

Raj: — Chata wuja Toma. 

Reduta: — Fanfara miłości, 

Resursa: — Jad pokusy mitosne4, 

Splendid — Śpiewający błazen. 

Film dźwiękowy. 


„|Spółdzielnia: — Kobieta | pajas 


Słońce: — Czerwony Błazen. 

Świt: — Gehenna zakochanego męża | 
Wodewil: — Człowiek, który kręch ` 
Początek seansów o godzinie 4-0). 
Zachęta: — Motyl Brukowy. j 
Pocz, seansów: 4.30, 6.30, 8.15, 10.00. 
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Jutro: Idelfonowi. 
Wschód słońca 7.31. 
Zachód — 16.04. 
Pługość dnia 11.17, 
Przybyło dnia 0.50, 
Tydzień 4. 
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Władysław Stypułkowskłi. 
Roman Furmajskk, 
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